
E. Gierek i H. Jabłoński
przyjęli G. Macovescu

Zakończenie rozmów polsko-rumuńskich

WARSZAWA (PAP)
PZPR, Edward Gierek przy-
Socjal i stycznej Republiki Ru- 

— George Macovescu. W spotkaniu uczestniczył członek 
Politycznego KC PZPR, minister spraw zagranicznych 
Olszowski. W trakcie rozmowy, która upłynęła w przy- 
atmosferze, omówiono sprawy dalszego rozwoju współ­

W dniu 20 bm. I sekretarz KC 
ministra spraw zagranicznych 

munii 
Biura 
Stefan 
jaznej 
pracy pomiędzy Polską a Rumunią.

Również wczoraj w godzinach popołudniowych przewodniczą­
cy Rady Państwa Henryk Jabłoński przyjął w Belwederze mi­
nistra spraw zagranicznych Rumunii — George Macovescu.

Tego dnia w gmachu MSZ zakończyły się polsko-rumuńskie 
rozmowy, które prowadzili ministrowie spraw zagranicznych 
obu krajów: S. Olszowski i G. Macovescu.

Głównym tematem rozmów w czwartek były sprawy między­
narodowe. Szeroko omówiono problemy naszego kontynentu 
związane z tematyką prac europejskiej konferencji bezpieczeń­
stwa i współpracy oraz prowadzonymi w Wiedniu rozmowami 
na temat ograniczenia zbrojeń i sił zbrojnych w Europie środko­
wej.

W obecności min. S. Olszowskiego ! min. G. Macovescu — 
wicemin. Stanisław Trepczyński i amb. Aurel Duca podpisali w 
czwartek plan realizacji w najbliższych dwóch latach między­
rządowej umowy o współpracy kulturalnej i naukowej.

W czwartek min. G. Macovescu złożył wieniec na płycie Gro­
bu Nieznanego Żołnierza.

Tego dnia rumuński gość wraz z małżonką 1 towarzyszącymi 
mu osobami zwiedził Warszawę — jej zabytkowe Stare Miasto, 
tereny odbudowy Zamku, a także centrum stolicy i nowe dziel­
nice mieszkaniowe.

W godzinach wieczornych min. G. Macovescu wydał w amba- 
ladzie SRR w Warszawie obiad na cześć polskiego ministra 
•praw zagranicznych.

Hotel „Viru” w Tallinie w Związku Radzieckim.
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Aprobata dla wyników rozmów w Moskwie

Wypoczynek dzieci i młodzieży ♦ Aktualna sytuacja gospodarcza 
♦ Stan bezpieczeństwa przeciwpożarowego I

Pierwsze posiedzenie Prezydium WRN

W Nwwi mimie pracy

WARSZAWA (PAP)
Biuro Polityczne KC PZPR na 

posiedzeniu w dniu 20 bm. wy­
słuchało informacji i zaaprobo­
wało rezultaty rozmów I sekre­
tarza KC PZPR Edwarda Gierka 
z sekretarzem generalnym KC 
KPZR Leonidem Breżniewem.

Przebieg i wyniki rozmów by­
ły jeszcze jednym potwierdze­
niem niezłomnej jedności ideo­
wej PZPR i KPZR, przyjaźni i 
współpracy między PRL i ZSRR 
Mają one doniosłe znaczenie dla 
dalszego pogłębiania tej jedności 
i rozszerzenia wszechstronnej 
współpracy między naszymi 
bratnimi krajami. Przyjęte usta­
lenia w dziedzinie współpracy 
gospodarczej, naukowo-technicz­
nej, a zwłaszcza kooperacji i spe­
cjalizacji przemysłowej stanowić 
będą istotny czynnik dalszej po­
myślnej realizacji społeczno-eko­
nomicznego programu rozwoju 
socjalistycznej Polski. Dobrze 
służą one najgłębszym interesom 
naszego narodu.

Rozmowy były wyrazem nie­
wzruszonej solidarności PZPR i 
Polski Ludowej z pryncypialną 
i dalekowzroczną pokojową po­
lityką KPZR, wytyczoną przez 
XXIV Zjazd. PZPR będzie tak 
jak dotychczas konsekwentnie i 
aktywnie działać na rzecz jej

pełnego urzeczywistnienia w sto- 
sunkach międzynarodowych, w 
walce o sprawiedliwy pokój, 
wolność narodów i postęp spo­
łeczny.

Biuro Polityczne stwierdziło, 
że przyjacielska wizyta Edwar­
da Gierka w Związku Radziec­
kim i wyniki rozmów z Leoni­
dem Breżniewem stanowią isto­
tny wkład w dzieło zacieśniania 
jedności wspólnoty socjalistycz­
nej i postępu socjalistycznej in­
tegracji gospodarczej.

Biuro Polityczne KC PZPR za­
poznało się z oceną Ministerstwa 
Oświaty i Wychowania oraz Mi­
nisterstwa Nauki, Szkolnictwa 
Wyższego i Techniki na temat 
przebiegu akcji wypoczynku dla 
dzieci i młodzieży w 1973 r., a 
także z informacją o stanie 
przygotowań do akcji wypoczyn­
kowej młodzieży szkolnej i stu­
denckiej w okresie zimy. W wy­
niku realizacji decyzji Biura Po­
litycznego KC PZPR i Prezy­
dium Rządu liczba dzieci i mło­
dzieży wypoczywających w for­
mie zorganizowanej w okresie 
zimy 1972/1973 oraz w okresie 
wakacji letnich poważnie się 
zwiększyła w stosunku do lat u- 
biegłych. W sumie z akcji wy­
poczynku skorzystało ponad 6’

min dzieci 1 młodzieży, a więc 
o 1 min więcej niż w r. 1972.

Biuro Polityczne wyraziło u- 
znanae dla resortów, zajmują­
cych się kształceniem i wycho­
waniem młodzieży, dla związ­
ków zawodowych i organizacji 
młodzieżowych, dla wszystkich 
zakładów pracy i organizacji 
społecznych, które przyczyniły 
się do dobrego przebiegu tego­
rocznej akcji w poczynku dla 
dzieci i młodzieży. Podkreślając 
jeszcze raz wagę tej sprawy dla 
podniesienia zdrowotności mło­
dego pokolenia Biuro Polityczne 
zwróciło uwagę na konieczność 
wykorzystania wszystkich ist­
niejących środków celem zapew­
nienia możliwie największej 
liczbie dzieci i młodzieży dobre­
go, zdrowego i posiadającego 
wartości wychowawcze 
czynku w czasie obecnej

Biuro Polityczne KC 
dokonało oceny realizacji
dowego Planu Gospodarczego o- 
raz aktualnej sytuacji gspodar- 
czej.

Przebieg realizacji zadań gos­
podarczych w ostatnich miesią­
cach br. potwierdza wcześniejsze 
oceny wskazujące, te plan na 
1973 r. będzie we wszystkich 
podstawowych dziedzinach wy­
konany z nadwyżką.

wypo- 
zimy.
PZPR 
Naro-

Zaostrzający się w krajach ka­
pitalistycznych kryzys energety­
czny tworzy trudniejsze warun­
ki działania dla naszego handlu 
zagranicznego. Biuro Polityczne 
po rozpatrzeniu aktualnej sy­
tuacji w tej dziedzinie zaaprobo­
wało prace rządu zmierzające do 
ograniczenia skutków tych zja­
wisk dla naszej gospodarki.

Dzięki pomyślnym wynikom 
osiągniętym w br. gospodarka 
wchodzi w rok przyszły w wa­
runkach zapewniających reali­
zację zadań planu w 1974 r.

Biuro Polityczne podkreśliło 
konieczność pełnej mobilizacji 
wszystkich ogniw gospodarki dla 
rytmicznego i pełnego wykony­
wania bieżących zadań, wskaza­
ło na konieczność wydatnej i 
szybkiej poprawy pracy tran­
sportu szczególnie w warunkach 
zimowych oraz utrwalania rów­
nowagi pieniężno-rynkowej. Nie­
zbędne jest, aby utrzymać wy­
soki rytm pracy gospodarki na­
rodowej w końcowi.ych dniach 
grudnia, które zadecydują o o- 
statecznym poziomie wyników 
gospodarczych całego roku.

Biuro Polityczne omówiło »tan 
1 kierunki zabezpieczenia prze­
ciwpożarowego gospodarki naro­
dowej. Zaaprobowano plan 
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

(Obsługa własna). Pierwsze 
posiedzenie Prezydium Woje­
wódzkiej Rady Narodowej mia­
ło się odbyć o godzinie 16.00. 
Wiedzeni dobrze pojętą punk­
tualnością przybyliśmy na salę 
obrad wczoraj, dnia 20 grudnia 
1973 roku na pół minuty przed 
rozpoczęciem obrad, nie przy­
puszczając zresztą, że rozpoczną 
się one w terminie. Stało się 
inaczej — punktualnie o godzi­
nie szesnastej I sekretarz KW 
PZPR, przewodniczący WRN 
Józef Klasa otworzył posiedze­
nie Prezydium WRN, w którym 
uczestniczyli zgodnie z przepi­
sami i ustawą — zastępcy prze­
wodniczącego oraz przewodni­
czący wszysfkich komisji WRN. 
Obecny był wojewoda krakow­
ski Wit Drapich.

Józef Klasa: — mamy przed 
eobą 60 minut operatywnych 
obrad. Proponuję przyjęcie do 
wiadomości powołanie na dy­
rektora Biura Wojewódzkiej 
Rady Narodowej tow. Mariana 
Kazberuka.

Członkowie Prezydium 
ceptują tę nominację. W 
szym ciągu przedstawia 
wę Józef Klasa: — Mamy o- 
mówić zadania i uchwalić plan 
pracy Prezydium WRN w Kra­
kowie na I kwartał 1974 r., 
uchwalić statut Biura Woje­
wódzkiej Rady Narodowej w 
Krakowie oraz kwestie organi­
zacyjne. Czy w sprawie po­
rządku dziennego są jakieś u- 
wagi?

Porządek dzienny został 
przyjęty.

Spotkanie 
na Kremlu

Wyróżnienie wybitnych twórców nauki i techniki

Nagrody Roku Nauki Polskiej
WARSZAWA (PAP)

Rok Nauki Polskiej przyniósł ożywienie 
twórczości naukowej i przyspieszenie tempa 
wprowadzania do praktyki gospodarczej jej 
wyników. Jednym z ostatnich akcentów tego 
roku było, wyróżnienie specjalnymi nagroda­
mi autorów wybitnych osiągnięć naukowych i 
naukowo-technicznych. Nagrody specjalne Roku 
Nauki Polskiej przyznano twórcom 35 wybit­
nych osiągnięć z zakresu badań podstawowych, 
stosowanych i rozwojowych, uzyskanych lub 
zakończonych w 1973 r.

Przyznano 7 nagród indywidualnych oraz 28 
nagród zespołowych. Wyróżnienia otrzymały 
łącznie 183 osoby.

Wśród nagród indywidualnych zwraca uwa­
gę wyróżnienie prac zmarłego niedawno prof. 
Jerzego Konorskiego, światowego autorytetu w 
dziedzinie badań mózgu.

Nagrodę otrzymała także prof. Elżbieta Fon- 
berg z Instytutu Biologii Doświadczalnej im.

M. Nenckiego, w którym prowadził badania prof. 
Konorski. Nagrody zespołowe przyznano także 
zespołowi naukowców z tego Instytutu, kiero­
wanemu przez prof. Romualda Klekowskiego.

Nagrody indywidualne otrzymali dwaj huma­
niści: prof. Ludwik Bazylow z Uniwersytetu 
Warszawskiego oraz prof. Mieczysław Klimo­
wicz z Uniwersytetu Wrocławskiego. Przyzna­
no je także 2 przedstawicielom nauk ścisłych; 
prof. Kazimierzowi Urbanikowi z Uniwersyte­
tu Wrocławskiego oraz prof. Jerzemu Haberowi 
z Zakładu Katalizy i Fizykochemii Powierzchni 
PAN. Nagrodę otrzymał również doc. Bolesław 
Kubicki z Akademii Rolniczej w Warszawie.

Wśród nagród za prace zespołowe zwraca m. 
in. uwagę wyróżnienie zespołu uczonych z 
WAT, kierowanej przez gen. dyw. prof. Syl­
westra Kaliskiego. Zespół ten, korzystając 
x własnych opracowań teoretycznych otrzymał 
eksperymentalnie plazmę o temperaturze mi- 
krosyntezy jądrowej, przy jednoczesnej gene­
racji z plazmy neutronów mikrosyntezy.

(Inf. wł.) Przebywająca od 
14 bm. w naszym regionie 
delegacja Komitetu Obwodo­
wego KP Ukrainy w Kijowie 
z zastępcą przewodniczącego 
Obwodowej Rady Delegatów 
Ludu Pracującego w Kijo­
wie S. P. Kapitaniukiem na 
czele odbyła wczoraj poże­
gnalne spotkanie w KW 
PZPR. Gości żegnali II se­
kretarz KW A. Czyż i sekre­
tarz KW S. Gębala. Obecny 
był konsul generalny ZSRR 
w Krakowie L. Wachramie- 
jew.

W czasie pobytu na ziemi 
krakowskiej delegacja odbyła 
szereg spotkań i rozmów za­
poznając się z problemami 
pracy partyjnej w przemy­
śle, budownictwie i transpor-

ak- 
dal- 

spra-

przewodniczący Prezydium 
mówi w dalszym ciągu, że bie­
żąca praca Prezydium Woje­
wódzkiej Rady Narodowej, ko­
misji. tejże Rady, praca rad 
narodowych niższego szczebla, 
praca wojewody powinny zde­
cydowanie być odciążone od 
wszelkiego rodzaju protokóla- 
ryzmu. Ten sposób wykony­
wania zadań obowiązuje, jako 
zasada wytyczna. Prezydium — 
stwierdza przewodniczący — 
będzie reprezentować WRN nd 
zewnątrz, będzie organizować 
więź radnych ze społeczeń­
stwem i czuwać nad pełną 
realizacją nandatów każdego 
ruanego, będzie tworzyć plany 
pracy Rady — jej posiedzeń w 
sensie treści i pod względem 
organizacyjno-technicznym, cd 
jest przejęciem ważnych funk­
cji mandatowych, będzie wspo­
magać wysiłki komisji WRN.

Z kolei J. Klasa proponuje, 
aby przyjąć za zasadę uczest­
nictwo w posiedzeniach Prezy­
dium wojewody lub wicewoje­
wody, przynajmniej jednego 
przewodniczącego rady szcze­
bla niższego nie tylko dla sa­
tysfakcji, ale również dla wy­
słuchania istotnych propozycji 
organów przedstawicielskich.

W I kwartale przyszłego ro­
ku każdy członek Prezydium’ 
powinien uczestniczyć w sesji 
rady narodowej niższego szcze­
bla. Prezydium przyjęło tę 
propozycję jako swe postano­
wienie, do którego włączono' 
również obowiązek przygotowa- 
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

uz-13”

Wizyta arabskich 

parlamentarzystów

WARSZAWA (PAP)
Na zaproszenie Prezydium Sej­

mu, przybyła 20 bm. do Polski 
z oficjalną przyjacielską wizytą 
delegacja Zgromadzenia Narodo­
wego Federacji Republik Arab­
skich. Na czele delegacji stod za­
stępca przewodniczącego Zgro­
madzenia — Mohamed Abdel 
Hamid Shahin (Egipt).

Delegacja złożyła wizytę mar- 
izałkowl Sejmu Stanisławowi 
Gucwie. Goście spotkali »ię tak­
że z wiceministrem spraw za­
granicznych — Romualdem Spa- 
sowskim oraz złożyli wizytę w 
Ministerstwie Handlu Zagrani­
cznego.

Premier Hiszpanii zginał

w zamachu W
PARYŻ (PAP)

W czwartek rano w wyniku 
zamachu bombowego zginął w 
Madrycie premier i wiceprezy­
dent Hiszpanii, admirał Luiz 
Carrero Blanco.

Natychmiast po wypadku 
szef państwa gen. Francisco 
Franco zwołał nadzwyczajne 
posiedzenie rządu. Zgodnie x u- 
stawoda wstwem hiszpańskim o- 
bowiązki premiera przejął do­
tychczasowy wicepremier, Tor- 
cuato Fernand es Miranda.

Powołując aię na źródła ofi­
cjalne agencja AFT donosi z 
Madrytu, że podjęto tam nad­
zwyczajne środki ostrożności. 
Władze wydały roakaz wszyst­
kim policjantom, aby natych­
miast stawili się w swoich ko­
misariatach. Postawiono 
nież w »tan gotowości 
zbrojne.

Dotąd nie ma żadnych 
macji o aprawcach zamachu. A- 
gencje prasowe wiąźą zamach 
(DOKOŃCZENIE NA STR, 2)

rów- 
liły

Infor-

TRYBUNA
Nabiał bez mleka

rzemierzałam miasto w poszukiwaniu butelki mleka. 
Przy ul. Karmelickiej, w pobliżu Teatru „Bagatela” 
znalazłam sklep, opatrzony dużym szyldem, na któ­

rym widniał napis: „Nabiał”.
Ponieważ jestem typowym produktem naszych czasów, 

w których obowiązuje wiara w sens specjalizacji, dozna­
łam wstrząsu. W sklepie, gdzie na półkach zobaczyłam 
kefir, śmietanę, rozmaite gatunki serów, oświadczono bo­
wiem: „Tu nie sprzedaje się mleka...”

Na szczęście mam znajomego obdarzonego przez naturę 
szczególną bystrością umysłu. Ten zdołał stłumić w za­
rodku zaczynające mną szarpać wątpliwości.

— Z czego robi się pończochy? — zapytał.
_ Z tworzyw sztucznych, syntetycznych — wystękałam.
_ źródeł — przynaglał — A tworzywa sztuczne z 

czego pochodzą?
_  Z węgla — przypomniałam sobie ze szkoły.
_  Dobrze — wykrzyknął. A czy widziałaś taki sklep z 

pończochami, w którym sprzedają węgiel?
I tak wróciłam do równowagi.

(sz) nazwisko i adres znane redakcji

MOSKWA (PAP)
W czwartek sekretarz ge­

neralny KC KPZR, Leonid 
Breżniew przyjął na Kremlu 
uczestników narady sekreta­
rzy komitetów centralnych 
partii komunistycznych i ro­
botniczych w krajach socja­
listycznych. W czasie przyja­
cielskiej rozmowy L. Breż­
niew mówił z uczestnikami 
narady o wynikach grudnio­
wego (1973 r.) Plenum KC 
KPZR, o realizowaniu przez 
naród radziecki uchwał 
XXIV Zjazdu KPZR i dzia­
łalności KPZR i rządu ra­
dzieckiego na arenie między­
narodowej zmierzającej do 
realizacji programu pokoju 
Agencja TASS podkreśla, że 
spotkanie przebiegło w ser­
decznej, partyjnej atmosfe­
rze.

Klucz do pokoju na Bliskim Wschodzie!

Genewa: początek konferencji
We wspólnej sali, ale przy 

osobnych stołach, rozpoczyna 
się dzisiaj o godzinie 19.30 w 
genewskim Pałacu Narodów 
konferencja w sprawie pokojo­
wego rozwiązania kompleksu 
problemów, które przyjęło się 
skrótowo określać jako „kon­
flikt bliskowschodni”.

Konferencja odbędzie cię nie 
tylko w siedzibie ONZ, ale i 
pod jej auspicjami. I to jest 
bodaj najważniejszy i najbar­
dziej optymistyczny element, 
na który można zwrócić uwagę 
już dzisiaj. Pozwala on bowiem 
żywić nadzieję, że konferencja 
zmierzać będzie w kierunku 
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

30 tysięcy

Na zimowiskach

Od
r •jutra

W Tatrach
bezpiecznie.
GOPR ostrzegają turystów przed 
lekkomyślnym skracaniem dro­
gi, Fot. St. Momot

śnieżnie — ale nie­
specjalne tablice ferie !

Wpływają pierwsze upominki
Gwiazdka noworoczna dla polskich ioinlerzy w Egipcie

Akcja Wasza spotkała się z dużą 
przychylnością naszej załogi — mówi 
dyrektor FABRYKI KOSMETYKÓW 
MIRACULUM TADEUSZ WĘGRZYN. 
Jesteśmy dumni, że z misją pokojową 
pojechali do Egiptu właśnie Polacy. Te 
skromne prezenty świadczą bowiem, 
te tu w kraju myślimy o nich. Wysy­
łamy więc 100 sztuk „Prastarej” wody 
kolońskiej, która cieszy się wielkim

powodzeniem u naszych odbiorców za­
granicznych.

Innym fundatorem są KRAKOW­
SKIE ZAKŁADY WYROBÓW PA­
PIERNICZYCH. Dyrektor tego przed­
siębiorstwa WŁODZIMIERZ ALBER 
poinformował nas, że zakład przeka­
zuje do Egiptu 60 papeterii listowych, 
trzy kasety korespondencyjne oraz kil­
kanaście kompletów kart do gry.

Dzwon OIMera d!a „Zielonego Stolica"
Film krakowskich amatorów

(Inf. wł.) W Glasgow (Anglia) zakoń­
czył się międzynai odowy festiwal fil­
mów organizowany przez Szkocki In­
stytut Filmowy. W imprezie tej duży 
sukces odniósł film „ZIELONE SŁON­
CE” w realizacji JERZEGO RIDANA z 
Krakowa, któremu przyznano puchar 
- „DZWON OLIV1ERA”. Film przed-

nagrodzony w Glasgow

staicia pracę organizacji harcerskiej na 
terenie zakładów leczniczych i specjal­
nych w ramach prowadzonej od kilku­
nastu już lat akcji pn. „Nieprzetarty 
szlak”. Projekcje „Zielonego Słońca” 
odbyły się na pokazach publicznych w 
Glasgow, Londynie oraz w programie 
telewizyjnym BBC,

99 
kontynuuje lot

MOSKWA (PAP)
W ciągu drugiego dnia ro­

boczego na pokładzie statku 
kosmicznego „Sojuz-13” kos­
monauci Piotr Klimuk i Wa­
lentin Lebiediew zakończyli 
uruchamianie aparatury nau­
kowej. W celu sprawdzenia 
funkcjonowania systemu „O- 
rion-2”, dokonywali orienta­
cji statku i ustawiania teles­
kopów na określone partia 
nieba.

Z rozpoczęciem trzeciego 
dnia lotu po kontroli lekar­
skiej, gimnastyce porannej i 
śniadaniu kosmonauci konty­
nuowali doświadczenia nau­
kowe.

Samopoczucie załogi „Soju- 
za-13” jest dobre. Urządzenia 
»tatku działają normalnie. 
Lot trwa.

Stosunki dyplomatyczne 

Bułgaria - NRF
SOFIA (PAP)

W Sofii podano do wiado-» 
-mości, że rządy Bułgarii 

NRF postanowiły nawiązać s 
dniem 20 grudnia 1973 r. sto­
sunki dyplomatyczne i otwo­
rzyć ambasady w Sofii { 
Bonn. Wkrótce oba państwa 
wymienią przedstawicieli aj 
randze ambasadorów.

Wysoki poziom obrotów

Minister spraw zagranicznych ZSRR A. Gromyko udziela wy- 
wiadu dziennikarzom po przyjeździe do Genewy.

(INF. WL.) Jut jutro rozpoczynają się ferie świąteczne. Zam­
kną rię podwoje szkół. Młodzież ruszy w góry. Na terenie na­
szego województwa na zimowiskach spędzi czas około 30 tys. 
dziewcząt i chłopców. Połowa z nich przyjedzie z in,nych woje­
wództw, najwięcej z Warszawy i Katowic. Akcja zimowa prze­
biegać będzie pod hasłem „SPORTY ZIMOWE DLA WSZYST­
KICH”, 300 studentów AWF będzie prowadziło zajęcia sportowe 
jako instruktorzy wf. Sporo takie będzie obozów specjalistycz­
nych, w tym językowych. Na pomijanie tej formy doskonale­
nia znajomości języków obcych wskazywano wielokrotnie. 
TPPR organizuje równiet obóz dla członków szkolnych kół To­
warzystwa w Porębie Wielkiej.

Warto przypomnieć i o naszej redakcyjnej „III Zimie na me­
dal”, organizowanej wspólnie z Komendą Krakowskiej Chorągwi 
ZHP. Akcję jut rozpoczęto, a pierwsze zadanie dla zimowych za­
stępów zostało opublikowane 18 bm.

Akcja w miejscu zamieszkania obejmie niemal całą młodzież, 
która z różnych przyczyn nie wyjeżdża na ferie zimowe. W tym 
okresie młodzieżowe domy kultury przygotowują szereg inte­
resujących imprez, równiet teatry, kina i muzea organizują 
przedpołudniowe spektakle i spotkania. Na uwagę zasługuje 
inicjatywa Muzeum Archeologicznego w Krakowie, które w o- 
kresie ferii zaprasza młodzież do odwiedzania ekspozycji przy 
ul. Senackiej (za bardzo niską opłatą), oraz na bezpłatne poran­
ki filmowe w sali przy ul. Poselskiej. Cykl filmów podróżni­
czych i historycznych jaki zostanie wyświetlony, umożliwi 
młodzieży pasjonującą wędrówkę przez pięć kontynentów, (ag)

MOSKWA (PAP)
W czwartek na konferencji 

prasowej w Moskwie wice­
minister handlu zagraniczne* 
go ZSRR, Iwan Siemiczast-i 
now, poinformował dzienni­
karzy, że w br. wartość ra­
dzieckich obrotów towaro-i 
wych z zagranicą przekroczy 
poziom ub. roku o 10 proc, i 
wyniesie ok. 29 min rubli, co 
w istocie oznacza osiągnięcie 
poziomu przewidzianego na 
rok 1975.

Wyczyny faszyzujących

grup w Paryżu
PARYŻ (PAP)

W nocy z środy na czwar* 
tek dokonano w Paryżu na­
padów na siedziby organiza­
cji demokratycznych. Ich 
sprawcami były grupy wyro­
stków z ugrupowań ultrapra- 
wicowych. Napastnicy wrzu­
cili butelki z płynem zapala­
jącym do pomieszczeń kilku 
rejonowych organizacji Par­
tii Komunistycznej i Partii 
Socjalistycznej. Prawicowcy 
dokonali także napaści na 
gmach zjednoczenia związ­
kowego — Powszechnej Kon­
federacji Pracy.

(Inf. wł.) W naszych reporterskich wędrówkach trafiliśmy 
onegdaj do Krynicy, a w niej do „Romy” — lokalu gastrono­
micznego prowadzącego działalność rozrywkową. I tu miłe 
zaskoczenie. Bo w „Romie” ludzie bawią się setnie i z dużą 
kulturą. Nie uświadczysz tu widoku osobników modlących się 
do „szklanego boga”, nie wpadniesz w sam środek awantury, 
nie podraźni cię brud i niechlujstwo jakże częste w nocnych 
lokalach rozrywkowych. Obsługa jest tu przyjemna i spraw­
na, zaś kierownik lokalu RYSZARD ZAKL1KIEWICZ daje 
przykład... racjonalnego wykorzystania czasu godząc swą kie­
rowniczą funkcję z obowiązkami serwującego smaczne dania 
kelnera. Do tańca przygrywa w „Romie” w dobrym, bynaj­
mniej nie hałaśliwym stylu trio muzyczne w składzie JAN 
BRONIKOWSKI, ZBIGNIEW HOLENDER i EDWARD KUCZE- 
RA. (p)

JUTRO JUŻ PRZEDOSTATNIA 
SOBOTA STAREGO ROKU - 

OCZYWIŚCIE

z MAGAZYNEM „GK“
Jeżeli przepuścisz tę okazję, nie dowiesz 

się Czytelniku dlaczego „Pan minister za­
skoczył...” HALINĘ SZYPULSKĄ, nie 
przeczytasz również co o życiu Edith Piaff 
powiedział Sacha Guitry. Słowem — stra­
cisz wiele, bo w magazynie pozycje są 
arcyciekawe:
• ANDRZĘJ STANOWSKI — Jezioro 

nadziei
• JANUSZ HAŃDEREK — Donos
• EWA OWSIANY - Nad listem
• JERZY BOBER — Poszukiwania
Jeszcze większa przyjemność cze­

ka Cię jednak Czytelniku w naj­
bliższy poniedziałek, kiedy to na 10 
stronach ukaże się

świąteczne wydanie „GK“ 

CENA 1 ZŁ A WRAŻEŃ WIELE!!!
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Jaro- 
Poll-

Premier przyjął rektora 
PW

10 bm. premier Piotr 
»zewicz przyjął rektora
techniki Warszawskiej prof. dr 
hab. Stanisława Pasynkiewi­
cza oraz sekretarza POP tej 
uczelni doc. dr Wiesława Ba­
jora.

Rektor Politechniki 
■zawskiej przedstawił 
kształt problemów 
oraz zamierzenia
twa co do dalszego jej roz­
woju.

War- 
cało- 

uczelni 
kierownlc-

Nagrody dla atomistów
Prezes państwowej rady do 

»praw wykorzystania energii 
atomowej, Stanisław Andrze­
jewski wręczył wczoraj 30 
nagród rady, przyznanych za 
wybitne osiągnięcia w dziedzi­
nie badań naukowych oraz 
prac wdrożeniowych w ato­
mistyce.

Nagrody I stopnia w dziale 
naukowym otrzymali: prof. 
Roman Żelazny i dr Mieczy­
sław Sowiński. W dziale po­
stępu technicznego nagrody 
I stopnia przyznano 2 zespo­
łom, które zwiększyły do 10 
megawatów moc reaktora 
>,Ewa” oraz zaprojektowały i 
»konstruowały zestaw kry­
tyczny „Agata”.

II
I

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 
przedsięwzięć rządu zmierzają­
cych do zapobiegania pożarom i 
ich skutkom. Podkreślono po­
trzebę przyspieszenia moderni­
zacji budynków mieszkalnych 1 
gospodarczych na wsi. Szczegól­
nie ważne znaczenie na przys­
pieszenie wymiany słomianych 
dachów na ognioodporne w za­
budowaniach na wsi, na którą 
przypada ponad połowa ogólnej 
liczby pożarów. Zalecono orga­
nom państwowym, ochotniczym 
i zawodowym ogniwom służby 
przeciwpożarowej, organizacjom

społecznym działającym w rol­
nictwie podjęcie pilnych przed­
sięwzięć służących szybkiej 
zmianie istniejącej sytuacji. Ma 
to również istotne znaczenie z 
punktu widzenia procesów po­
stępu cywilizacyjnego na wsi.

Biuro Polityczne zwraca się do 
całego społeczeństwa, do załóg 
pracowniczych, mieszkańców 
miast i wsi o aktywne przeciw­
działanie groźbie pożarów, które 
niweczą owoce wspólnej pracy 
całego narodu i osłabiają tempo 
społeczno-gospodarczego rozwo­
ju kraju. *

Biuro Polityczne dokonało o- 
ceny realizacji własnych uchwał 
i zaleceń podjętych w roku 1973. 
Stwierdzono dalszą poprawę w 
tej dziedzinie. Podkreślono po­
trzebę systematycznego wnikli­
wego kontrolowania realizacji 
podejmowanych decyzji na 
wszystkich szczeblach działal­
ności partyjnej, administracyj­
nej i gospodarczej. Konsekwen­
tne wykonywanie przyjętych u- 
staleń jest niezbędnym warun­
kiem powodzenia programu 
przyjętego przez VI Zjazd PZPR 
i I Krajową Konferencję PZPR.

W nowym rytmie pracy
(DOKOŃCZENIE ZE STR, 1) 

nia szkolenia dla radnych 
WRN, dla przewodniczących 
rad narodowych, obowiązek u- 
czestniczenia wojewody, wice­
wojewody lub dyrektora Biura 
WRN w posiedzeniach

stwierdza, 
trzeba tę 
i pośpiech

komisji.

Przemysł ciężki 
i wykonał plan roczny

20 bm. na 11 dni przed ter­
minem przemysł ciężki zrea­
lizował tegoroczne zadania 
planowe. Do końca roku plan 
produkcji sprzedanej i u- 
»ług Wykonany zostanie przez 
tałogi tego resortu z nadwyż­
ką ok. 7,5 mld zł.

Rozmowy gospodarcze 
t ZSRR — USA

W czwartek opuścił Moskwę 
po trzydniowej wizycie prze­
wodniczący radziecko-amery- 
kańskiej rady handlowo-gos- 
podarczej, Harold Scott. Pod­
czas swego pobytu w stolicy 
ZSRR, Scott przyjęty został 
przez ministra handlu zagra­
nicznego ZSRR Nikołaja Pa- 
toliczewa, z którym omawiał 
zagadnienia związane z dzia­
łalnością rady oraz rozwoju 
»tósunków handlowych 1 gos­
podarczych między obu kra­
jami. W ciągu ostatniego ro­
ku radziecko-amerykańskie o- 
broty handlowe zostały pod­
wojone.

I

Pompidou
{ przyjął Kissingera

Przebywający w Paryżu se­
kretarz stanu USA, Henry Kls- 
»inger został w czwartek przy­
jęty w Pałacu 
przez prezydenta 
Georgesą Pompidou.

Elizejskim 
Francji,

Z Chile
Jak Informuje 

Agencja Prasowa z
szwedzka 

________ Santiago, 
ageńt " chilijskiej junty wojs­
kowej ciężko ranił byłego mi­
nistra rolnictwa w rządzie 
Salvadora Allende, członka 
Komisji Politycznej KC KP 
Chile, Rolando Calderona^ 
który schronił się w gmachu 
ambasady Kuby w Santiago.

cx>oooooooooc
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Początek dyskusji, 
głos Franciszek Kopeć 
Komisji Zaopatrzenia Ludności 
i Usług: Plany problemowe 
pracy komisji powinny być u- 
stalone na odpowiedni okres. 
J. Klasa: Oczywiście należy od­
być zebrania konstytuujące ko­
misje, które otrzymają wytycz­
ne do pracy, po ustaleniu ich 
na posiedzeniu następnym na­
szego Prezydium. Głos prze­
wodniczącego Komisji Prze­
strzegania Prawa i Porządku 
Publicznego Witolda Zakrzews­
kiego dotyczy konieczności nad­
zoru nad działalnością rad na­
rodowych niższego szczebla. 
Przew. Komisji Rozwoju Spo­
łecznego Gospodarczego i Za­
gospodarowania Przestrzennego 
Adam Skrok wnioskuje, aby u- 
stalić godzinę 16.00 na stały ter­
min początku posiedzeń Prezy­
dium. Wiceprzewodniczący WRN 
Józef Nagórzański zwraca u- 
wagę na konieczność sprawne­
go 1 szybszego zorganizowania 
sesji poświęconej przyjęciu pro­
jektu planu społeczno-gospodar­
czego rozwoju i budżetu woje­
wództwa na rok 1974. Przew. 
Komisji Gospodarki Komunal­
nej, Komunikacji i Łączności

Zabiera 
przew.

Henryk Michalski 
że lepiej, staranniej 
sesję przygotować 
jest niewskazany.

W wyniku twórczej, krótkiej 
dyskusji przyjęto wskazanie, 
aby najpóźniej do dnia 10 stycz­
nia 1974 r. odbyły się posiedze­
nia prezydiów rad narodowych 
niższego szczebla, aby w dniach 
ód 7 do 28 stycznia 1974 r. ko- 
tnisje WRN odbyły pierwsze 
posiedzenia.

Prezydium WRN ustaliło, że w 
I kwartale roku 1974 zajmie się 
przygotowaniem wytycznych 
dla komisji, zasadami więzi 
radnych z wyborcami oraz 
przygotowaniem merytorycz­
nym i organizacyjnym posie­
dzeń WRN.

W drugiej części posiedzenia 
przyjęto tymczasowy statut 
Biura WRN w Krakowie, któ­
re to Biuro ma zapewnić spra­
wne funkcjonowanie WRN, jej 
Prezydium, Komisji, realizację 
przez 
cych i 
nianie 
wych, 
pomocy 
wych stopnia powiatowego 
radnym w realizowaniu 
funkcji.

Punktualnie o godzinie 
przewodniczący Prezydium WRN 
J. Klasa zamknął obrady skła­
dając uczestnikom 
najlepszych osiągnięć w 
przyszłym. (Olg. Jędrz.)

Spotkania
Le Duc Tho - Kissinger

PARYŻ (PAP)
20 bm. w godzinach południo­

wych odbyło «ię w Paryżu 
pierwsze spotkanie fpecjalnego 
wysłannika rządu DRW, Le 
Duo Tho, z amerykańskim se­
kretarzem stanu, Henry Kissin- 
gerem. Drugie spotkanie nastą­
piło po południu.

W komunikacie ogłoszonym 
po spotkaniu obaj rozmówcy 
postanowili utrzymywać kon­
takt w celu doprowadzenia do 
nowego spotkania, jeśli będzie 
przemawiał za tym ro®wój wy­
darzeń.

1)

NA MAPIE POGODY: Pol- 
zka znajduje się w obszarze 
przejściowym między głębo­
kim niżem barycznym obej­
mującym Europę zachodnią 
a wyżem znad Morza Czar­
nego.

DLA POLSKI POŁUDNIO­
WEJ: Zachmurzenie niewiel­
kie i umiarkowane, okresami 
przejściowo wyrastające. Ra­
no mglisto. Dalsze ocieplenie. 
Temperatura maksymalna w 
dzień od +8 st. w rejonach 
górskich do 3 st. na pozosta­
łym obszarze, minimalna w 
nocy odpowiednio od +2 do 
—3 st. Wysoko w Tatrach 
temperatura w granicach od 
—2 st. w dzień do —5 st. w 
nocy. Wiatry słabe i umiar­
kowane. W górach miejscami 
silne i porywiste, południo­
wo-wschodnie 
o charakterze 
ro.

PROGNOZA
DŻINY: Stopniowy wzrost 
zachmurzenia, możliwy dal­
szy wzrost temperatury.

WCZORAJ NA TERMO­
METRZE: W kraju o godz. 
13 — Katowice 5, Kielce 3, 
Tarnów 5, Kasprowy Wierch 
^-5, Racibórz 4, Częstochowa 
3, Kraków 2, Bielsko 7, Za­
kopane 6, N. Sącz 7, Hala 
Gąsienicowa —1, Muszyna 4, 
Szczecin —1, Kołobrzeg —2, 
Koszalin —3, Gdańsk. —2, 
Olsztyn —2, Białystok —1, 
Lublin 3, Warszawa 0, Łódź 
1, Poznań —2, Wrocław —1, 
Opole 4, Rzeszów 5, Prze­
myśl 6 st.; w Europie — Ber­
lin 1, Oslo —9, Helsinki —7, 
Moskwa —4, Bukareszt 1, 
Eelgrad 5, Budapeszt 4, Wie­
deń 0, Praga —2, Rzym 13, 
Madryt 7, Paryż 11, Brukse­
la 11, Londyn 8, Dublin 9, 
Reykjavik —9 st.

GRUBOŚĆ POKRYWY 
ŚNIEŻNEJ: Hala Gąsienico­
wa 90, Morskie Oko 114, My­
ślenickie Turnie 90, Kuźnice 
52, Łysa Polana 53, Zakopa­
ne 35, Krynica 42, Rabka 29, 
N. Sącz 6, Kraków 12 cm.

BIOMET INFORMUJE: 
Objawy zmęczenia i sennoś­
ci nasilone w godzinach po­
łudniowych. W rejonach 
miejsko - przemysłowych 
zwiększone dolegliwości dróg 
oddechowych. Warunki dro- 

nadal nie­
lokalnie o- 
widzialności

i południowe 
wiatru halne-

NA 24 GO-

gowe miejscami 
korzystne, rano 
graniczenie 
przez mgły, (p)

1 2 3 4 5 6

WRN funkcji stanowią- 
kontrolnych, upowszech- 
doświadczeń rad narodo- 

udzielanie niezbędnej 
biurom rad narodo- 

oraz 
Ich

16.59

życzenia 
roku

Genewa: początek

konferencji

ONZ,

I

I

I

K1
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realizay^-ęjtojejnych • uchwał 
ONZ,- stojących na gruncie 
słusznych praw wszystkich kra­
jów tego t rejonu i wychodzą­
cych z założenia, że agresja 
nie może być premiowana na­
bytkami terytorialnymi.

Sekretarz generalny
Kurt Waldheim, który rozesłał 
zaproszenia do udziału w kon­
ferencji otworzy ją dzisiaj i bę­
dzie na niej spełniał — jak 
powiedział jego rzecznik pra­
sowy w czasie pierwszego spot­
kania z dziennikarzami, które 
odbyło się wczoraj po południu 
— rolę efektywną. W konferen­
cji uczestniczyć będą delega­
cje ZSRR, USA, Egiptu, Jorda­
nii i Izraela. Szefowie wszyst­
kich delegacji są już w Gene­
wie, z wyjątkiem przewodni­
czącego delegacji USA H. Kis­
singera, który przybyć miał w 
nocy z czwartku na piątek.

Nieobecność delegacji Syrii 
na otwarciu obrad spotyka się 
w komentarzach prasowych z 
pewnym zrozumieniem. Ocze-

kuje się, że może ona wziąć 
udział w dalszej fazie konfe­
rencji, jeśli będzie się ona po­
zytywnie rozwijać. Podobnie — 
nie wyklucza się udziału w na­
stępnych etapach reprezentan­
tów narodu palestyńskiego. W 
każdym bądź razie nieobec­
ność Syrii ftie hamuje rozpo­
częcia procesu pokojowego.
• Minister spraw zagranicz­

nych ZSRR, Andriej Gromyko 
spotkał się w czwartek z przy­
byłym do Genewy sekretarzem 
generalnym ONZ, Kurtem 
Waldhelmem 1 przeprowadził z 
nim rozmowę.
• Wicepremier 1 minister 

spraw zagranicznych Syrii, Abd- 
el-Halim Chaddam opuścił w 
czwartek Damaszek udając się 
do Dżiddy, drugiego co do 
wielkości miasta Arabii Saudyj­
skiej. Ma on tam wręczyć kró­
lowi Fajsalowi list prezydenta 
Syrii, Hafeza al-Asada. Z 
Arabii Saudyjskiej szef dyplo­
macji syryjskiej uda się 
Kuwejtu z podobną misją, 
gencje prasowe nie podają 
jest treścią listów.

Zginął premier 
Hiszpanii 

(DOKOŃCZENIE ZE STR.

z procesem 10 przywódców ko­
misji robotniczych (zdelegalizo­
wane hiszpańskie związki za­
wodowe), który miał się rozpo­
cząć rano w Madrycie. Proces 
wywołał gwałtowne protesty 
zarówno w Hiszpanii, jak i za 
granicą. Po opublikowaniu ko­
munikatu o śmierci premiera 
proces odroczono na kilka go­
dzin. Rozpoczął się on po po­
łudniu przed Trybunałem Po­
rządku Publicznego 1 — Jak 
podano oficjalnie do wiadomo­
ści — będzie się on toczył nor­
malnie mimo ogłoszenia trzy­
dniowej żałoby po zgonie pre­
miera.

W zamachu oprócz admirała 
Carrero zginęły jeszcze dwie o- 
soby — jego szofer oraz poli­
cjant z eskorty. 10 osób, w tym 
trzech policjantów, którzy 
chali w wozie za limuzyną 
mirała, odniosło cięższe 
lżejsze rany i znajduje się 
szpitalu.

70-letni Carrero Blanoo był po­
litykiem ultrakonserwatywnym. 
W czerwcu br. mianowany zo­
stał premierem. Sam mówił, że 
„całkowicie identyfikuje się z 
dziełem politycznym generała 
Franco”.

Bogatsza baza

Narada dyrektorów szkól gminnych

do 
A- 
co

Lepiej wykorzystać kadry
(Inf. wł.) Dyrektorzy gmin­

nych szkół zbiorczych, pełnomo­
cnicy powiatowi d/s szkół gmin­
nych, przedstawiciele nadzoru 
pedagogicznego, inspektorzy i 
wizytatorzy, dokonali podsumo­
wania działalności szkół gmin­
nych za okres 4 miesięcy. Na­
rada stała się okazją nie tylko 
do stwierdzenia jakie uzyskano 
osiągnięcia dzięki reformie szko­
ły wiejskiej, lecz także do wy­
krycia słabych punktów działa­
nia, wyciągnięcia wniosków i 
wskazania środków zaradczych.

Z zaobserwowanych niedomo-

gów w pracy szkół zbiorczych 
na czoło wybija się sprawa 
właściwego wykorzystania po­
siadanych kadr. Ważne jest tak­
że pogłębienie pracy ze środo­
wiskiem, poszerzenie oddziały­
wania na'rodziców, których wie­
dza pedagogiczna i umiejętności 
wychowawcze są jeszcze niedo­
stateczne. Trzeba również wy­
korzystać wszelkie możliwości 
pomocy dla szkół ze strony in­
stytucji pracujących na wsi Do­
bre formy współpracy zaprezen­
towano w powiatach Tarnów 1 
Oświęcim. (ag)

Przed terminem

Załogi robotnicze
wykonują plany produkcyjne

(Inf. wł.) Załogi zakładów 
pracy Krakowa i województwa 
meldują nadal o wykonaniu 
planów produkcyjnych i eko­
nomicznych za rok 1973. Ponad­
planowa produkcja towarów 
wzbogaci eksport oraz nasz ry­
nek wewnętrzny.

Załoga Nowotarskich Zakła­
dów Przemysłu Skórzanego 
„Podhale” w Nowym Targu w 
dniu 18 grudnia wykonała za­
dania określone w rocznym pla­
nie techniczno-ekonomicznym 
na 1973 r. Planowana wartość 
produkcji towarowej wg cen 
zbytu wyraża się kwotą 
2.224.083 zł. Do dnia dzisiejsze­
go wykonana wartość produk­
cji wynosi 2.241.328 zł, a do koń-

ca roku — jak się przewiduje 
— wzrośnie do 2.285.000 zł. Ak­
tualnie realizuje się zadania w 
ramach akcji ,,30 mld zł.” zgło­
szone w wysokości 52,0 min zł.

Wytwórnia Sprzętu Komuni­
kacyjnego w Krakowie meldu­
je, że zadania roczne wraz z 
podjętymi zobowiązaniami pro­
dukcji dodatkowej, wartości 
11,5 min zł., zostały wykonane 
20 grudnia. Równocześnie zosta­
ły zrealizowane zadania w 
dziedzinie produkcji eksporto­
wej. Do końca roku Wytwórnia 
da dodatkowo produkcję war­
tości 10 min zł. Jest to produk­
cja z przeznaczeniem na ek­
sport.

je- 
ad- 
lub 

w

(Inf. wł.) W Żywcu II sekre­
tarz KW PZPR w Krakowie 
Andrzej Czyż spotkał się z akty­
wem propagandowym powiatu. 
Okazją do spotkania było o- 
twarcie zakładowego gabinetu 
metodyczno-szkoleniowego przy 
zakładowym ośrodku propagan­
dy partyjnej, wyposażonego w 
nowoczesny sprzęt łącznie z pul­
pitem sterowniczym dla wykła­
dowcy. Następnie odbyły się za­
jęcia seminaryjne w zespołach 
na których dokonano wymiany 
doświadczeń w pracy, wcześniej 
zorganizowanych gabinetów me­
todycznych. Miejscowości, gdzie 
one się znajdują mają komple­
ksowe programy pracy Ideowej 
1 propagandowej zalecane posta­
nowieniami wojewódzkiej in­
stancji partyjnej. (k-b)

Alpiniści z USA 
zaatakują Pik Lenina 

(Inf. wł.). W radzieckim Pa­
mirze przebywała tego lata 
grupa polskich alpinistów m. 
in. krakowianin A. Heinrich. 
Zdobyli oni jedeń x najwyż­
szych szczytów Pamiru — Pik 
Kommunizma (7495 metrów). 
Jak dowiadujemy »ię latem 
przyszłego roku wyruszy w gó­
ry Pamiru kolejna międzyna­
rodowa ekspedycja. Obok ra­
dzieckich alpinistów w wypra­
wie uczestniczyć mają także 
sportowcy amerykańscy. Ich 
celem będzie zdobycie jednego 
z najwyższych szczytów gór­
skich ZSRR -- Piku Lenina 
(7126 metrów). W ekipie znajdą 
się także dwie kobiety, (s)

Chociaż nie ma jeszcze pełnych danych dotyczących wyko­
nania całorocznych zadań gospodarczych, to jednak wy­
niki 11 miesięcy br. oraz prognozy grudnia upoważniają 

do stwierdzenia, że mijający rok zakończymy sukcesem. W 
większości dziedzin naszej gospodarki roczny plan nie tylko 
będzie w pełni wykonany, ale i przekroczony. Dane liczbowe 
dowodzą, że tempo rozwoju naszej gospodarki jest w dalszym 
ciągu wysokie. Świadczy o tym choćby ponad 12-procentowy 
wzrost — w porównaniu z ubiegłym rokiem — produkcji prze­
mysłowej, ponad 21-procentowy budownictwa itp. Korzystne są 
też wyniki w rolnictwie.

Najbardziej wymowne są dane dotyczące dochodu narodowe­
go. Otóż dochód narodowy wytworzony wzrośnie w br. przy­
puszczalnie o 9,5 proc, podczas gdy zakładano na ten rok nie­
całe 8 proc., natomiast dochód do podziału — o ponad 13 proc., 
zamiast planowanych 9,7 proc. Bardzo charakterystyczne dla 
bież, roku są również większe — o ponad 13 proc. — przychody 
pieniężne ludności (zamiast planowanych 10,6 proc.), przy czym 
udało się, mimo znacznie większego popytu — zachować ogólną 
równowagę na rynku.

Te pozytywne efekty gospodarcze roku 1973 pozwoliły zało­
żyć w planie na rok przyszły nadal wysoką dynamikę dochodu 
narodowego, a w odpowiedniej do tego relacji — dynamikę spo- 
żyćia i inwestycji oraz zbliżone do siebie tempo wzrostu eks­
portu i importu. W sumie mówimy, że plan przyszłoroczny cha­
rakteryzuje się wysokimi, mobilizującymi zadaniami i znaczną 
poprawą efektywności gospodarowania.

Aby te zadania wykonać, trzeba więc nie tylko utrzymać, ale 
jeszcze bardziej wzmóc tempó pracy w poszczególnych dzie­
dzinach gospodarki, a nade wszystko starać się jak najszybciej 
usunąć istniejące niedomagania i słabości, których przecież — 
mimo pomyślnych wyników tegorocznych — nie brakowało.

Weźmy dla przykładu inwestycje. Mijający rok przyniósł wy­
raźny postęp w usprawnieniu całego procesu inwestycyjnego, 
ale nie można przymykać oczu na kilka faktów; o ile plany prze­
kazywania do użytku większości obiektów priorytetowych zo­
stały nawet przekroczone, to równocześnie nie zrealizowano w 
terminie niektórych innych inwestycji, a zaledwie w granicach 
76 proc, zrealizowane będą inwestycje terenowe i spółdzielcze. 
W ostatnim kwartale roku wystąpiło ogromne spiętrzenie robót 
(ok. 44 proc, rocznych zadań). Jeśli przy tym Zważymy, że w 
1974 r. ok. 80 proc, nakładów inwestycyjnych przeznaczamy na 
zadania kontynuowane i że większość przekazywanych zakła­
dów ma służyć produkcji rynkowej* to stąd oczywisty wniosek, 
iż każdy dzień gra tu wielką rolę. Od tego w jakim tempie uda 
się nadrobić opóźnienia i od ścisłego przestrzegania cyklu inwe­
stycyjnego, w znacznym stopniu zależeć będzie m. 
planowany na przyszły rok wzrost plac realnych 
proc, znajdzie pokrycie w odpowiednio zwiększonej 
tyarów na rynku.

Wymóg rytmiczności pracy i podciągania w górę 
odnosi się również do budownictwa mieszkaniowego. Ogólny 
plan oddawania do użytku izb mieszkalnych przekroczymy 
wprawdzie najprawdopodobniej o 2 proc., ale np. w woj. war­
szawskim czy łódzkim zadania na tym odcinku nie będą w 
pełni wykonane.

Rok bieżący przyniesie wzrost wydajności pracy w przemyśle 
o ok. 8 proc., ale nie może całkowicie zadowalać to, co nazy­
wamy relacjami ekonomicznymi. Równocześnie bowiem nie 
nastąpiło wymagane obniżenie kosztów własnych produkcji, a 
szczególnie kosztów materiałowych. Na tym więc odcinku, rów­
nież od zaraz, nastąpić powinna poprawa. Dodajmy też, że 
jeśli chcemy, by w przyszłym roku znalazło się na rynku więcej 
towarów nowych, o znacznie wyższej jakości, to nie można sobie 
pozwalać na marnotrawienie surowców i materiałów. W roku 
1974 musimy skoncentrować uwagę na jak najbardziej racjonal­
nym wykorzystaniu surowców i materiałów. Ich ceny na ryn­
kach światowych stale rosną i należy liczyć się z dużymi trud­
nościami w zakupach niektórych towarów za granicą.

Z tegorocznych doświadczeń handlu zagranicznego wynika też, 
że stać nas na podobnie szybkie, jak obecnie, zwiększanie obro­
tów i rozwijanie szeroko pojętej współpracy międzynarodowej. 
Jednak w przyszłym roku w znacznie większym niż dotąd stop­
niu rozwinąć musimy eksport, by właśnie tą drogą wydatniej 
niż dotąd rekompensować wydatki na rosnące zakupy ża gra­
nicą. Zarówno nasz handel zagraniczny jak i przemysł, już teraz 
powinny przygotować się do tego, aby nie zaskakiwały nas sy­
tuacje, jakie powstawać mogą na światowych rynkach w związ­
ku z trwającym kryzysem paliwowo-energetycznym. Chodzi 
m. in. o to, aby inicjatywa załóg zakładów pracy nie ograniczała 
się tylko do osiągania wskaźników wyznaczonych planem, lecz 
zmierzała do jak najlepszego racjonalnego wyzyskania koniun­
ktury na określone nasze towary na rynkach światowych. Dużą 
rolę może w tym zakresie odegrać aparat handlu zagranicznego. 
Szerzej należy stosować aktywne formy wymiany towarowej.

Wyciągając wnioski z tegorocznego, pomyślnego dla naszej go­
spodarki okresu, jesteśmy świadomi, że powodzenie przyszło­
rocznego planu zależeć będzie w głównym stopniu od zdyscypli­
nowanej realizacji inwestycji, od umocnienia równowagi pie- 
niężno-rynkowej i od jeszcze szybszych postępów w handlu za­
granicznym. Trzeba równocześnie pamiętać, że na przełomie ro­
ku nie można zmniejszać tempa, że rytmika i wysoka wydaj­
ność produkcji to podstawowe źródło sukcesu. (PAP)

in. to czy 
o dalsze 5 
podaży to-

słabszych

Plenum ZG ZMS

Wiedza
dla przyszłości

WARSZAWA (PAP)
W jaki sposób przyczyniać 

się do podnoszenia na wyższy 
poziom aktywności społecznej i 
produkcyjnej oraz wiedzy o- 
gólnej i kwalifikacji zawodo­
wych młodych robotników — 
problem ten był podstawą dy­
skusji, jaka toczyła się 20 bm. 
w Warszawie na Plenum ZG 
Związku Młodzieży Socjalistycz­
nej.

Wszystkie instancje ZMS * — 
wynika to z plenarnej dyskusji 
— czują się przede wszystkim 
współodpowiedzialne za rozwi­
janie aktywności uczniów w 
szkołach przyzakładowych, za 
tworzenie i utrzymywanie ści­
słych 
pracy, 
wych 
kadr 
wzbogacenie form »amokształ- 
cenia młodych robotników.

więzi szkół z zakładami 
za realizację zakłado- 
planów doskonalenia 

robotniczych oraz za

„ Wiedza dla przyszłości” — 
to nazwa kompleksowego pro­
gramu działania na rzecz 
nauki 1 oświaty wśród młodzie­
ży pracującej, przyjętego w 
podjętej uchwale.

Kolejna niespodzianka w turnieju „Izwiestii"

Polscy hokeiści
wygrali ze Szwecja

strza- 
pustej 

celu, 
m. in.

Szwecji: S. 
min.) 1 Palm-

mają szczęścia 
turniejach „Iz-

W Jedynym czwartkowym 
meczu rozegranym w moskiew­
skim turnieju redakcji „Izwie- 
stia” doszło do największej nie­
spodzianki. Polska pokonała 
drużynę aktualnych wicemi­
strzów świata — Szwecję 3:2 
(1:0, 2:0, 0:2). Bramki dla Pol­
ski zdobyli: Piecko (6 min.), 
Jaaklerski (36 min.) i Ziętara 
(40 min.), dla 
Karlsson (w 57 
qvist (60 min.).

Szwedzi nie 
do Polaków w
wiestii”. Zespoły te rozegrały 
już trzy mecze i ani razu 
Szwecja nie pokonała Polski. 
W 1970 r. zwyciężyli nasi ho­
keiści 4:3, a w ub. r. był remis 
2:2. Trzeba jednak powiedzieć, 
że Szwedzi byli wyraźnie zmę­
czeni środowym zwycięskim 
meczem z CSRS. Polacy zasłu­
żyli na słowa uznania za nie­
ustępliwość w walce o krążek 
i ambicję.

Mecz stał na dobrym pozio­
mie, był szybki i niezwykle e- 
mocjonujący. W trzeciej tercji 
oba zespoły zaczęły grać ner-

wowo. Skutek — wiele 
łów obu stron nawet do 
bramki nie traiiało do 
Takie okazje zmarnowali
L. Tokarz, Obłój, Piecko, Zię­
tara 1 Kącik. To samo zresztą 
robili Szwedzi, ale Polacy 
mieli więcej okazji zdobycia 
bramki.

Po meczu trener Jegorow był 
bardzo zadowolony ze zwycię­
stwa swej drużyny. Powiedział 
m. in.: „Zwycięstwo bardzo
cieszy, tym bardziej, że odnie­
sione zostało nad wicemistrzem 
świata. Najbardziej jednak je­
stem zadowolony z tego, ża 
Polacy po dwóch ciężkich pier­
wszych meczach w trzecim po­
jedynku zagrali najlepiej. Do­
brze było z taktyką gry i x 
kondycją”.

POLSKA: Tkacz — Czachow­
ski — Góralczyk,
— Potz, Fryźlewicz 
wakiewicz, Ziętara 
wakiewicz — Kącik,
— Jaskierski — Szeja (L. To­
karz), Obłój — W. Tokarz — 
Piecko.

Kopczyński
- A. Sio-
— J. Sło- 
Chowanieo

Koszykarki Wisły walczą z ŁKS-em
o premię półmetka
Ostatnia kolejka spotkań 

pierwszej rundy o mistrzo­
stwo ekstraklasy koszyka- 
rek zapowiada się intere­
sująco. Najciekawsze poje­
dynki rozegrane zostaną w 
Krakowie, gdzie wicelider ta­
beli — Wisła walczyć będzie z 
liderem, drużyną mistrza Pol­
ski — ŁKS-em. Mecze tych ze­
społów były zawsze magnesem 
dla kibiców. W najbliższą so­
botę (godz. 16.30) i niedzielę 
(godz. 16) hala Wisły zapełni 
się zapewne do ostatniego miej­
sca. Stawką tych spotkań bę­
dzie premia półmetka.

— „Będą to na pewno poje­
dynki wyrównane i zacięte, a 
dla moich podopiecznych bar­
dzo trudne — powiedział trener 
koszykarek Wisły L. MIĘTTA. 
— ŁKS to świetna drużyna, 
mająca w swych szeregach wie­
le utalentowanych zawodniczek. 
W naszym zespole zabraknie 
Starowieyskiej, która została 
kontuzjowana podczas ostatnie­
go meczu z ' AZS-em. Będzie to 
poważne osłabienie zespołu, ale 
mimo to jestem optymistą. 
Chcielibyśmy wygraó oba poje­
dynki i sięgnąć po premię pół­
metka”. > ,

Jedna z najlepszych koszyka­
rek Wisły — B. ROGOWSKA 
powiedziała na temat meczu:

Zasmuciła nas kontuzja Staro­
wieyskiej, ale nie tracimy wia­
ry w zwycięstwo. Dużo zależeć 
będzie także od kibiców. Liczy­
my na doping, prosimy jednak 
o odrobinę wyrozumiałości, gdy 
popełniamy błędy. Gwizdy czy 
złośliwe uwagi pod naszym a- 
dresem nie wpływają mobili­
zująco na zespół”.

Jeśli wiślaczkom 
wygrać pojedynki 
zdobyłyby premię 
Liczymy na sukces 
nera L. Miętty.

W pozostałych meczach grają: 
Polonia Warszawa — Włókniarz 
Pabianice, Lech Poznań AZS 
Warszawa, Olimpia Poznań — 
Spójnia Gdańsk, AZS Lublin — 
AZS Poznań.

W ekstraklasie 
„Wawelskie Smoki” 
chyba pierwszego
tabeli. W ostatnich meczach 
pierwszej rundy grają bowiem 
we własnej 
zespołem I 
Faworytem 
tek spotkań
18, ,a w niedzielę o godz. 17.30. 

Pozostałe mecze: Polonia
Warszawa — Śląsk Wrocław, 
Lech — Legia, Wybrzeże — Re- 
sovia, Pogoń Szczecin — Spój­
nia Gdańsk. (TG)

udałoby się 
z ŁKS-em, 

półmetka, 
zespołu tre-

koszykarzy 
nie stracą 
miejsca w

hali z najsłabszym 
ligi Lublinianką. 
są wiślacy. Począ- 
w sobotę o godz.

Rajd „Ruskiej Zimy“ 
zakończony

Zjednoczenie Kopalnictwa Su­
rowców Chemicznych wczoraj 
wykonało zadania planowe 
sprzedaży własnej produkcji 1 
usług w cenach zbytu na rok 
1973 w wysokości 6.117 min zł. 
Na szczególne podkreślenie za­
sługuje 
sok ich 
sportu 
dostaw 
fosforowych i soli jadalnej. Do 
końca br. 
wchodzące 
ganizacji 
wykonują 
cję siarki, 
nych surowców chemicznych w 
kwocie 223 min zł., co stanowi 
wzrost w stosunku do planu 
o 3,6 proc., a w porównaniu do 
roku 1972 o 13,4 proc, (maj)

Plan produkcji globalnej 
(wartości 822.300 tys. zł) załoga 
Zjednoczenia 
Wodnego i Melioracji 
ła 12 grudnia br., zaś 
dukcji podstawowej 
558.700 tys. zł.) został 
ny w dniu 18 bm. Do końca bm. 
realizacja zadań całego roku w 
zakresie produkcji globalnej —■ 
osiągnie prawie 105 proc. (Iw; j _

Tragiczne
wydarzenia na świecie

(p) Oto raczegóły tragicznych 
wydarzeń na »wiecie, o któ­
rych doniosły wczoraj agencje 
prasowe:

14 osób poniosło śmierć, a 
53 zostały ranne, kiedy zatło­
czony pociąg podmiejski wyko­
leił się w środę w lacho dniej 
dzielnicy Londynu.

+ W pobliżu kanadyjskiej 
wyspy Vancouver zatonął frach­
towiec liberyjski „Oriental Mo­
narch” o wyporności 10 tys. 
ton. Dotychczas nie odnalezio­
no nikogo z 40-osobowej załogi 
statku. Rzecznik kanadyjskiej 
straży przybrzeżnej stwierdził, 
że Istnieją obawy, iż cała za­
łoga poniosła śmierć. Dotych­
czas »naleziono 4 puste szalupy

ratunkowe pochodzące ■ „O- 
riental Monarch”.

Ekipy ratownicze prowa­
dzą intensywną akcję ratunko­
wą w kopalni złota w miejsco­
wości Orkney w Republice Po­
łudniowej Afryki, dokonując 
rozpaczliwych wysiłków, aby 
uwolnić 21 zasypanych górni­
ków. Katastrofa wydarzyła się 
na głębokości 1700 metrów. 
Część podziemnego korytarza 
zawaliła się z przyczyn dotych­
czas niewyjaśnionych.
0 Samolot zachodnioniemiec- 

klch linii lotniczych „Lufthan­
sa” z nieznanych dotąd powo­
dów zapalił się w czasie lądo­
wania, w gęstej mgle, na lot­
nisku w Delhi. Jednakże nikt 
ze 109 pasażerów 
się na pokładzie 
obrażeń, ponieważ 
oni priez otwarte 
lotu w czasie rdy
on jeszcze po pasie startowym.

W ZSRR zakończyła się ostat­
nia eliminacja samochodowego 
„Pucharu Pokoju i Przyjaźni”, 
będącego nieoficjalnymi mistrzo­
stwami KDL — Rajd „Ruska 
Zima”. Niestety — nie przyniósł 
on sukcesu Polakom, startują­
cym w „polskich fiatach”. Naj­
lepsza nasza załoga — Stawo- 
wiak i Czyżyk, prowadząca w 
dotychczasowej punktacji „Pu­
charu”, zajęła 20 m. w klasy­
fikacji generalnej, tracąc szansę 
na zdobycie trofeum. Zespołowo 
triumfowali w „Pucharze” za­
wodnicy NRD w „wartburgach”, 
indywidualnie — Toplodolski 1 
Iliew (Bułgaria).

Przy okazji dziękujemy za po­
zdrowienia, nadesłane nam z 
„Ruskiej Zimy” przez Mariana 
Bienia z Automobilklubu Dębi-

(pw)ca.

fakt zrealizowania wy- 
zadań w zakresie ek- 

siarkl 1 aoli oraz 
rynkowych nawozów

przedsiębiorstwa 
w skład wielkiej or- 
gospodarczej (WOG) 
dodatkową prod u k- 
soli, anhydrytu 1 in-

Budownictwa 
zakończy- 
plan pro- 
(wartcści 
wykona-

znajdujących 
nie odniósł 

wyskoczyli 
drzwi samo- 
poruszał sdę

W dniu 10 grudnia 1973 r. po ciężkiej chorobie zmarł 
nasz kolega

WŁADYSŁAW JARCZYK
sumienny współpracownik, bardzo dobry człowiek. 

Jego Rodzinie składamy wyrazy głębokiego współczucia.
RADA, ZARZĄD I ZAŁOGA 

ODZIEŻOWEJ SPÓŁDZIELNI PRACY 
„SPRAWNOŚĆ” w KRAKOWIE

Z głębokim talem zawiadamiamy, łe w dniu 16 grudnia 
1973 r. zmarł nagle w wieku 55 lat

ZYGMUNT NAŁEWCZYŃSKI
założyciel naszej Spółdzielni 1 długoletni pracownik.
Żonie 1 Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokiego 

współczucia.
ZARZĄD, KOŁO EMERYTÓW I RENCISTÓW 
I ZAŁOGA HUTY SZKŁA „PRĄDNICZANKA” 

W KRAKOWIE

Kazimierz Deyna 

„piłkarzem roku"

Już po raz trzeci Kazimierz 
Deyna, 51-krotny reprezentant 
Polski, piłkarz warszawskiej 
Legii sięgnął po tytuł „piłkarza 
roku” w tradycyjnym VIII ple­
biscycie „Sportu”. Drugie miej­
sce zajął Lesław Cmikdewicz, a 
trzecie Jerzy Go-rgoń.

Dalsze miejsca: 4. Robert Ga- 
docha, 5. Antoni Szymanowski, 
6. Włodzimierz Lubański, 7. Jan 
Tomaszewski, 8. Grzegorz Lato, 
9. Adam Musiał, 10. Henryk 
Kasperczak.

Uchwała Rady Polskiej 

Federacji Sportu

Na inauguracyjnym posiedze­
niu Rady Polskiej Federacji 
Sportu podjęto uchwałę, pre­
cyzującą główne kierunki roz­
woju polskiego sportu na lata 
1974—90.

Uchwała dokonała podziału 
dyscypliny sportu na dwie gru­
py. Do pierwszej zaliczono: lek­
koatletykę, piłkę nożną, strze­
lectwo, kolarstwo, jedną z gier 
zespołowych (piłkę ręczną, siat­
kówkę lub koszykówkę), Gi­
mnastykę artystyczną kobiet, 
tenis stołowy oraz pływanie. W 
tych dyscyplinach dążyć się bę­
dzie do powszechnego Ich roz­
woju.

W drugiej grupie znalazły się: 
boks, gimnastyka sportowa, ka­
jakarstwo, szermierka, wioślar­
stwo, podnoszenie ciężarów, za­
pasy, judo, narciarstwo, łyż­
wiarstwo figurowe, łyżwiarstwo 
szybkie, łucznictwo, hokej na 
lodzie, hokej na trawie, żeglar­
stwo regatowe, saneczkarstwo, 
pięciobój nowoczesny i dwubój 
zimowy. Te dyscypliny sportu 
rozwijane będą w głównej mie­
rze dla potrzeb reprezentacji 
narodowej.

SP w Tęgoborzu 

najlepsza

W Charbrowie (woj. gdańskie) 
odbyło się podsumowanie 11-tej 
edycji ogólnopolskiego konkur­
su „Boisko w każdej wsi”. Zwy­
ciężyło ponownie woj. krakows­
kie Rada Woj. LZS zdobyła po­
nownie pamiątkowy puchar — 
za zwycięstwo zespołowe.

A oto wyróżnione obiekty: 
I miejsce w »kali ogólnokrajo­
wej — wśród szkół podstawo­
wych zajęła szkoła w Tęgoborzu 
pow. Nowy Sącz — otrzymując 
specjalną nagrodę Ministerstwa 
Oświaty w wysokości 50 tys. zł. 
Nagrody IV-te zdobyły: — LZS 
„Płomień” Ruszczą pow. Kra­
ków oraz LZS „Zaborzanka” 
Zaborze pow. Oświęcim — na­
grody po 10 tys. zł.

Ponadto wyróżnienia otrzy­
mały: LZS „Smykowianka”
Krzyżanowice pow. Bochnia i 
LZS „Groniec” — pow, Chrza­
nów nagrody po 5 ty». U*

Z boisk piłkarskich

131.555 tys. wid.zów przybyło 
na słynną Marącanę w Rio aby 
obserwować benefis jednego z 
najlepszych brazylijskich pił­
karzy — Garrinchy, 40-letnl 
Garrincha zakończył karierę, 
której ukoronowaniem były mi­
strzostwa świata w 1958 i 1962 r. 
Świetny lewoskrzydlowy z po­
wodzeniem wystąpił w teamie 
Brazylii, który w czwartek po­
konał zagraniczny zespół „Al 
Stars” 2:1 (1:1).

Flenarne posiedzenie 

GKKFiT

W Warszawie odbyło się ple­
narne posiedzenie Głównego 
Komitetu Kultury Fizycznej i 
Turystyki poświęcone omówie­
niu podstawowych kierunków 
działania w zakresie kultury fi­
zycznej i turystyki na rok 1974.

Na realizację planowanych 
zamierzeń 1974 r. państwo prze­
znacza 1.170 min zł. Stanowi to 
9 proc, wzrostu w stosunku do 
bieżącego roku i 
wzrostowi dochodu narodowego. 
Środki te zostaną w ciągu ro­
ku zwiększone o ok. 
z nadwyżek budżetu 
go oraz z różnych 
zakładów pracy i 
branżowych, zwłaszcza na po­
moc lokalnym organizacjom 
sportowym.

odpowiada

200 min zł 
terenowe- 

fund uszów 
związków
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Giełda pomysłów w OFNE

Najkrótszą drogą Stały rozwój braterskiej! stosunków
z ręki do ręki Rozmowa z Manfredem Huckiem — dyrektorem krakowskiej filii Ośrodka Kultury i Informacji NRD

(Inf. wł.) W olkuskiej Ema­
lierni w lot podchwytuje się 
wszystko co nowe. Ostatnio zor­
ganizowano tu giełdę pomysłów 
racjonalizatorskich. Ta forma 
sprzedaży wniosków i pomy­
słów pracowniczych cieszy się 
wśród racjonalizatorów w całej 
Polsce największym wzięciem, 
jako że transakcja kupna-sprze­
daży odbywa się natychmiast i 
pracownik, po zakwalifikowaniu 
przez ekspertów wniosku do re­
alizacji, opuszcza giełdę z pie­
niędzmi w portfelu.

Na giełdę w Olkuskiej Fabry­
ce Naczyń Emaliowanych zgło­
siło się aż 97 pracowników, wo­
bec czego giełdę trzeba było 
organizować w dwu etapach. 
Komisja giełdowa pod przewo­
dnictwem inż. Władysława Pa­
welczyka, głównego inżymera 
zakładów przyjęła do realizacji 
67 projektów i od ręki wypła­
ciła racjonalizatorom zaliczki. 
Reszta nagród zostanie wypła­
cona po zrealizowaniu projek­
tów i wdrożeniu ich do pro­
dukcji. Jak wyliczyli eksperci, 
na pomysłach tych zakład u-

zyska około pół miliona złotych 
oszczędności rocznie.

Zgłoszone wnioski dotyczą m. 
in. zmian konstrukcyjnych i te­
chnologicznych, które zwiększą 
wydajność pracy, polepszą wa­
runki bhp, doprowadzą do osz­
czędności materiałów i popra­
wienia jakości produkcji. I tak 
np. Wincenty Mączka, pracow­
nik wydziału emalierni, zgłosił 
projekt zmian konstrukcyjnych 
imbryków i dzbanków do kawy. 
Zmiany pozwolą na wyelimino­
wanie kilku zbędnych operacji 
produkcyjnych. Tadeusz Bart­
kiewicz zgłosił pomysł urządze­
nia podziałowego przy ostrzałce 
do ostrzenia pił tarczowych, co 
znacznie poprawi warunki bhp 
i polepszy jakość wykonywanej 
pracy.

Na podkreślenie zasługuje 
fakt zgłoszenia wniosków nie 
tylko przez długoletnich, zasłu­
żonych i odznaczanych po wie­
lokroć racjonalizatorów, lecz 
także przez tych pracowników, 
którzy w ruchu racjonalizator­
skim stawiają pierwsze kroki.

KONRAD STRZELEWICZ

„Potrzebujemy nade wszystko ciągłego prze­
żywania, doświadczania, pasjonującego ko­
mentowania i wyjaśniania idei internacjona­
lizmu poprzez kulturę i sztukę”

(H. J. Hoffman — Minister Kultury NRD)

Dodatkowe pociągi 

w okresie świąt

Dyrekcja OKP w Krakowie informuje, że w okresie Świąt 
Bożego Narodzenia wprowadza dodatkowe pociągi pasażer­
skie:
RUCH DALEKOBIEŻNY
OD 20 GRUDNIA 1973 R. DO 7 STYCZNIA 1974 R.

pociąg pośpieszny nr 2301, Lublin odj. godz. 6,50 — Kraków 
przyj, godz. 12,00

pociąg pośpieszny nr 3202, Kraków odj. godz. 17,15 — Lu­
blin przyj, godz. 22,30

pociąg pośpieszny nr 3802/1, Przemyśl odj. godz. 
Szczecin przyj, godz. 8,00
OD 21 GRUDNIA 1973 R. DO 7 STYCZNIA 1974 R.

pociąg osobowy nr 1311, Warszawa odj. godz. 9,00 
ków, przyj, godz. 15,34

pociąg osobowy nr 3112, Kraków odj. godz. 9,15 —
wa przyj, godz 15,23
OD 21 GRUDNIA 1973 R. DO 8 STYCZNIA 1974 R.

pociąg pośpieszny nr 8302/1, Szczecin odj. godz. 
Przemyśl przyj, godz. 9,25 
22 GRUDNIA 1973 R.

pociąg osobowy nr 8314/15, Szczecin odj. godz. 7,06 
ków przyj.

godz. 20,20, kursować będzie bezpośrednio do Rzeszowa, z 
Krakowa odj.

godz. 20,45 — Rzeszów przyj, godz. 23,59.

17,05 —

— Kra-

War&za-

17,15

— Kra-

11,57
nr 33043, Kraków odj. godz. 17,40 — Dębica

nr 33241, Kraków odj. godx. 16,15 — Rze-
19,25, Nowy Sącz przyj, godz. 21,18.

— Zacznijmy może od prezen­
tacji.

— Manfred Huck, dyrektor 
krakowskiej filii Ośrodka Kul­
tury. i Informacji NRD w Pol­
sce.
- Wiek?
— Obchodziłem niedawno 

Polsce 45 rocznicę urodzin.
— Sam czy z rodziną?
— Z żoną i moimi polskimi 

kolegami.
— Jak długo mieszka Pan już 

w Polsce?
— Od 1971 roku.
— Czy jest to również 

powołania krakowskiej 
Ośrodka?

— Nie. Powstaliśmy z 
czątkiem roku 1967. Jesteśmy 
dużo młodsi od Ośrodka War­
szawskiego, który w zeszłym 
roku 
lecie. 
roślą 
była .
się wtedy w lokalu TWP przy 
ul. Basztowej 15. Od jesieni 
1968 roku przenieśliśmy się w 
pobliże Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego. Zaszczyca nas to są­
siedztwo. Nasz adres: Stra­
szewskiego 25, trzecie piętro.

— Czy poza zaszczytem z te­
go sąsiedztwa wynikają jakieś 
pożytki?

— Tak. Większość bywalców 
biblioteki Ośrodka, to studen­
ci, nie tylko zresztą Uniwer­
sytetu, także innych wyższych 
uczelni. Swoją drogą germa­
niści bywają tu najczęściej.

— Powiedział Pan: biblioteki. 
Jaki jest jej charakter, jak duży 
to księgozbiór?

— Mamy ponad 2 tysiące to­
mów. Charakter biblioteki 
odpowiada charakterowi insty­
tucji. Główny trzon stanowi 
informacja o NRD. Jest to w 
pierwszym rzędzie literatura, 
dalej leksykony, encyklopedy­
czne opracowania z różnych 
dziedzin i nieco literatury te­
chnicznej — ale w ograniczo­
nych rozmiarach. Sporą część 
literatury zajmują materiały 
informacyjne, turystyczne, róż­
nego rodzaju periodyki doty­
czące rozlicznych dziedzin z 
życia NRD. Wśród nich Jest 
m. in. miesięcznik NRD wy­
dawany w polskiej wersji ję­
zykowej. Pewną część biblio­
teki zajmują też dzieła nie­
mieckiej literatury klasycznej.

W

data 
filii

po-

obchodził swe piętnasto- 
Filia jest młodszą lato- 
rodziny. Na początku 
prowizorka, mieściliśmy

— Czy jest to biblioteka, i 
której korzysta się na miejscu, 
w czytelni, czy też można wy­
pożyczać książki do domu?

— Tak jak w każdej biblio­
tece publicznej wypożyczamy 
książki do domu, choć spora 
liczba osób korzysta z nich na 
miejscu. Często studenci przy­
chodzą w czasie przerw w wy­
kładach. Przychodzi również 
wielu nauczycieli, aby pod­
nieść swe kwalifikacje. Inna 
kategoria bywalców, to ci, 
którzy wybierają się do NRD. 
Siedzą tu, studiują mapy, u- 
stalają trasę marszruty, zbie­
rają informacje o noclegach, 
campingach zabytkach itp.

— Dopełnijmy zatem ten wą­
tek rozmowy o Informację o go­
dzinach otwarcia biblioteki...

— Codziennie z wyjątkiem 
sobót od 9.i0 do 16.00.

— Czy dla osób uczących się 
języka niemieckiego Ośrodek 
prowadzi jakieś kursy, wypoży­
cza podręczniki, płyty, taśmy?

— Nie prowadzimy kursów 
języka niemieckiego, ponieważ 
naczelnym zadaniem naszego 
lektoratu jest świadczenie po­
mocy tym, którzy Języka nie­
mieckiego nauczają. Nasz lek­
torat prowadzi natomiast całe 
serie imprez literackich. Tra­
dycją stały się takie przedsię­
wzięcia jak realizowany raz 
w miesiącu „wtorek literacki” 
oraz „Klub języka niemieckie­
go zaprasza”. W kinie KDK 
„Kultura” prezentujemy syste­
matycznie sfilmowane dzieła 
literackie w języku oryginal­
nym. Ostatnio „Futro bobro­
we” 1 „Goję” Feuchtwangera, 
„Matkę Courage” Brechta, 
„Poddanego” Manna. Lektorat 
ma własną, podręczną bibliote­
kę — skarbczyk nauczania Ję­
zyka niemieckiego, w którym 
każdy nauczyciel może znaleźć 
płyty, taśmy, podręczniki me­
todyki — słowem wszystko co 
Jest potrzebne do nauczania.

— Zaczęliśmy naszą rozmowę 
od biblioteki 1 lektoratu. Na pe­
wno Ośrodek ma także ambicje 
wpisania się w krajobraz kul­
tury miasta. Jakie są przeto 
główne kierunki działania Ośro­
dka w tym względzie?

— Gdyby nam się udało zdo­
być Jakieś miejsce w tym kraj­
obrazie, to byśmy się bardzo 
cieszyli, bo zda Jemy sobie 
sprawę Jakie to Jest miasto 1

ma miejsce z okazji wystaw 
i to nie tylko o charakterze 
oficjalnym. Nasi malarze za­
praszani są przez ich krakow­
skich kolegów do pracowni, 
gdzie dyskutują o sztuce. Przy 
okazji ostatniej wielkiej wy­
stawy druków odbyła się bar­
dzo interesująca rozmowa przy 
lampce wina z dyrektorem 
wydawnictwa „Sztuka” z 
Drezna, podobnie było przy 
okazji wystawy „Drezno — re- 
guiem i odbudowa”. Ale były 
i inne spotkania. Cały szereg 
pisarzy z NRD był tutaj, odby­
li wiele spotkań z krakowski­
mi pisarzami, tłumaczami. To 
samo miało miejsce w dziedzi­
nie ekonomii, polityki i litera­
tury. Nasi eksperci wygłaszali 
swoje odczyty, towarzyszyła 
im dyskusja. Ostatnio np. pro­
fesor Erich Langner z Uniwer­
sytetu im. Humboldta miał 
spotkanie z naukowcami z 
WSE. Efektem wizyty innego 
fachowca — prof. dr Baeskau 
(od naukowej organizacji spor­
tu) — był udział polskich fa­
chowców w naukowej konfe­
rencji w Rostocku, których 
profesor Baeskau zaprosił pod­
czas spotkania w Krakowie.

Wśród wielu innych można 
.. ...........   wymienić panią dyr. Karliczek 

prezentatywne wystawy trafia- ~ kierują^cą_ Zjednoczeniem 
ją do nas w ograniczonej ilo­
ści, ale mamy sporo mniej­
szych wystaw fotograficznych, 
które mają bogatą informację 
na temat życia społecznego w 
NRD, prezentują różne regio­
ny naszego kraju, jak również 
komentują aktualia polityczne 
chwili, jak np. X Światowy 
Festiwal Młodzieży i Studen­
tów, czy wystawa „Polska — 
NRD: przyjaźń, sojusz współ­
praca”.

— To były wystawy...
— Jeszcze jedno. Na obsza­

rze Polski południowej jest 
aktualnie 30 wystaw, z tego 12 
w Krakowie i województwie 
krakowskim. Wypożyczamy 
ponadto filmy, serie przeźroczy 
i to zarówno w polskiej Jak 
i niemieckiej wersji Języko­
wej.

— Dużą popularnością w Pol­
sce cieszą się publikacje na te­
mat urządzania miszkań, ich wy­
posażenia. Czy Ośrodek też...

— Tak, w bibliotece są takie 
tytuły. Między innymi posia­
damy stałe czasopismo zaty­
tułowane „Kultura w miesz­
kaniu”.

— Mówiliśmy Już o książkach, 
filmach, wystawach. Pora na lu­
dzi.

— Wiele takich kontaktów

Jak wiele trzeba zrobić, by 
coś znaczyć. Mimo to sądzę, że 
naszymi skromnymi środkami 
zrobiliśmy już trochę, by 
przybliżyć obraz NRD. Jeśli 
spojrzymy od strony uczestni­
ków, to na czoło wysuwają 
się wystawy. Mamy ścisłe 
kontakty z czołowymi krakow­
skimi salonami wystawowy­
mi: przede wszystkim z Mu­
zeum Historycznym oraz TPSP 
oraz z jego nowohucką filią. 
Także ze sporą ilością klubów, 
domów kultury.

— Czy moglibyśmy przypom­
nieć kilka wystaw?

— Ostatnim przykładem by­
ła wielka wystawa druków 
artystycznych NRD w salach 
Muzeum Historycznego. Trwa­
ła przez cały październik i 
miała rekordową frekwencję. 
W czasie pierwszych dwóch 
tygodni przewinęło się ponad 
4 tysiące osób. Natomiast 
przed kilku dniami Wasza 
„Gazeta” recenzowała wysta­
wę pt. „Drezno — requiem i 
odbudowa”. W tym przypadku 
byliśmy tylko partnerami To­
warzystwa Fotograficznego — 
ale oceniamy całe przedsię­
wzięcie bardzo wysoko, gdyż 
ma ona również znaczny wy­
dźwięk polityczny. Wielkie re-

Domów Kultury w Poczdamie, 
aktyw lektorów Wyższej Szko­
ły Aktywu FDJ z Berlina.

Chcę jeszcze dodać, że wiele 
jest przedsięwzięć nie zauwa­
żonych w Krakowie, ponieważ 
obejmujemy swoim zasięgiem 
prawie wszystkie wojewódz­
twa Polski południowej. Nie 
możemy wszystkiego zmasować 
w Krakowie. Mieliśmy jednak 
np. szereg udanych koncertów, 
nie tylko podczas Dni NRD. 
Przyjeżdżają zespoły rozryw­
kowe orkiestra TV. W KDK 
odbył się „Wieczór przy świe­
cach”. W auli PWSM miał 
miejsce recital fortepianowy 
Rolanda Brettschneidera. Na 
ogół szukamy partnerów do 
współdziałania. Szczególnie u- 
danym przedsięwzięciem były 
na przykład Dni NRD w Tar­
nowie, które objęły właściwie 
wszystkie placówki kulturalne 
tego miasta.

— Wymienił Pan przy okazji 
tej wypowiedzi szereg nazw 
miast. Rostock, Berlin, Drezno, 
Poczdam, Kraków, jak wiadomo, 
łączą szczególne więzy przyjaźni 
z Lipskiem. Jakie miejsce zaj­
muje ten problem w programie 
Ośrodka?

— Uważamy tę współpracę 
za wybitną pomoc w rozwija*

niu braterskich stosunków 
między naszymi krajami, a 
mówiąc konkretnie, jest to o- 
gromną pomoc dla nas jako in­
stytucji. Dzięki tym kontaktom 
uruchomione są potencjały, 
które wielokrotnie przewyż­
szają nasze możliwości. Dlate­
go jesteśmy bardzo wdzięczni 
za to, że zostaliśmy ściśle 
wciągnięci do programu poby­
tu delegacji partyjnej Lipska 
z I sekretarzem SED w Lipsku 
tow. Horstem Schumannem, 
która bawiła w Krakowie. Do­
szliśmy do porozumienia co do 
form tej współpracy. Chodzi 
bowiem nie tylko o kontakty 
partnerskie na wysokich 
szczeblach, ale również niskich 
— konkretnych. My, swoimi 
skromnymi środkami chętnie 
świadczymy na rzecz współ­
pracy. Podobnie jak filia pol­
skiego Ośrodka Informacji i 
Kultury w Lipsku.

— Padło tutaj dwukrotnie 
sformułowanie „naszymi skrom­
nymi środkami”. Jakież są pod­
stawowe kłopoty Ośrodka?

— Odpowiedź będzie może 
zaskakująca. Naszym głównym 
kłopotem jest fakt, że nie zaw­
sze jesteśmy w stanie sprostać 
zaspokojeniu wciąż rosnących 
życzeń naszych polskich przy­
jaciół. Po tym historycznym 
kroku, jakim było otwarcie 
naszych granic, wzrosło w bar­
dzo naturalny i pozytywny 
sposób zapotrzebowanie na in­
formację o NRD wśród pol­
skiego społeczeństwa. I z tego 
punktu widzenia wiążemy 
spore nadzieje z rozwojem 
dalszych stosunków między 
Lipskiem a Krakowem, gdyż 
pomnażają one nasze możliwo­
ści. Mamy przyrzeczenie na­
szych lipskich towarzyszy, że 
z okazji 30-lecia PRL i 25-le- 
cia NRD zasilą nas w progra­
my artystyczne, wizyty twór­
ców itp.

— Chciałbym podzielić te na­
dzieje, życząc zespołowi Ośrodka 
pomyślnej realizacji zamierzeń.

— Dziękuję. Ze swej stro­
ny pragnąłbym podziękować 
wszystkim naszym partnerom 
za ich wszechstronną działal­
ność w ramach naszej współ­
pracy. Bez tego zaangażowania 
nie moglibyśmy zrealizować 
naszych planów. Z drugiej 
strony termin tej publikacji 
Jest dla mnie bardzo dogodny, 
bo mogę złożyć Czytelnikom 
„Gazety” swoje osobiste życze­
nia z okazji Świąt i Nowego 
Roku. Obywatele NRD zamie­
szkali w Krakowie, nie tylko 
pracownicy Ośrodka, czują się 
tu Jak w domu. Wynika z tego 
serdeczna potrzeba, by naszym 
przyjaciołom również prywat­
nym życzyć wszystkiego naj­
lepszego, bo oni właśnie 
uprzyjemniają nasz pobyt.

Rozmawiał:

STEFAN CIEPŁY

DO REDAKCJI

NIE MOGĄ KORZYSTAĆ 
ZE SWOICH PRAW

O kłopotach z otrzyma­
niem legitymacji służbowej 
uprawniającej do korzysta­
nia ze zniżki kolejowej pi- 
sze nam nauczycielka z Tar­
nowa IRENA KMIECIK:

„Od września br. pracuję 
jako nauczycielka w Szkole 
Podstawowej w Tarnowie. 
Karta praw i obowiązków 
nauczyciela uprawnia mnie 
do 50 proc, zniżki kolejowej. 
Mimo upływu trzech mie­
sięcy od podjęcia pracy, 
Wydział Oświaty w Tarno­
wie nie jest w stanie wy­
dać mi legitymacji służbo­
wej, na podstawie której 
mogę jeździć taniej. W ta­
kiej samej sytuacji są nau­
czyciele całego powiatu tar­
nowskiego, którzy rozpoczęli 
pracę w bieżącym roku. 
Pracownicy z Wydziału O- 
światy twierdzą, że mimo 
złożenia zapotrzebowania w 
lutym na blankiety — do 
dziś ich nie otrzymali. Kto 
więc zawinił?”.

BEZMYŚLNOŚĆ

Od kilku dni dewastuje 
się jedno z najładniejszych 
osiedli Krakowa — osiedle 
Tysiąclecia. W centrum 
skwerów otaczających to o- 
siedle rozpoczęto budowę sy­
stemem gospodarczym gara­
ży na samochody. Czy loka­
lizacja ta pomyślana jest 
prawidłowo? Rozumiemy, że 
garaże są bardzo potrzebne, 
ale czy akurat w tym miej­
scu? Pomiędzy os. Tysiącle­
cia a os. Zloty Widok prze­
biega szeroka, dwupasmowa 
droga, do której przylegają 
duże, niewykorzystane tere­
ny. Aż się prosi, aby tu 
właśnie wybudować podzie­
mne i naziemne ciągi gara­
ży, co problem rozwiązałoby 
całkowicie. Samochodów jest 
coraz więcej, budowa więc 
systemem gospodarczym po­
mieszczeń na ich przechowy­
wanie jest nieporozumie­
niem. Nauczmy się myśleć 
nowocześnie i w takich dzie­
dzinach. (3687)

(Nazwisko < adres znane re­
dakcji)RUCH MIEJSCOWY

DNIA 22 GRUDNIA 1973 R.
pociąg osobowy nr 33041, Kraków odj. godz. 9,00 — Rze­

szów przyj, godz.
pociąg osobowy 

przyj, godz. 19,46
pociąg osobowy

szów przyj, godz.
Jednocześnie Dyrekcja informuje, że w dniach 25 i 26 grud­

nia 1973 r., odwołuje następujące pociągi pasażer&kie:
pociąg osobowy 

przyj, godz. 18,04,
pociąg osobowy

przyj, godz. 21,21,
pociąg osobowy

przyj, godz. 6,27.
Szczegółowych informacji udzielają stacje PKP.

nr 45, Kraków odj. godz. 15,35 — Dębica

nr 132, Dębica odj. godz. 20,45 — Tarnów

nr 32, Tarnów, odj. godz. 4,30 — Kraków

1

LEKTURY

Pietrzak czyli bez patosu

Wpisuje:

BRUNON RAJCA

Wydawnictwo 

„Gazety Krakowskiej"

(KIESZONKOWA)

STR. 179
Treść wpisu: DOT. MUZYKOWANIA

„Kulisy“ redagują rubrykę pn. „Znawcy proponują co 
warto: przeczytać — zobaczyć — usłyszeć“. I oto 16. XII 
73 Jerzy Waldorff w dziale „Muzyka“ proponuje: 
„Ostatnio zajmowałem się sam muzykowaniem, wydając 
z siebie dźwięki zbliżone do perkusji, trąbki i jeszcze in­
nych instrumentów. Po prostu wyłem i zgrzytałem zę­
bami. Krótko mówiąc — przeprowadzałem się. Najwięcej 
wysiłku głosowego wymagało zdobycie kawałka rury wi- 
nidurowej (dlaczego właściwie nie wini mollowej), 
bez której nie można było zainstalować wanny. W końcu 
zdobyłem tę rurę dzięki uprzejmości jednego z docentów, 
jednego z zakładów, jednej z wyższych uczelni, w jednym 
mieście“.

Należy żałować, że Jerzy Waldorff zastrzegł się: „szcze­
gółów oczywiście nie ujawnię”. Może inni zajmując 
się muzykowaniem — wydając i siebie dźwięki — też 
by coś w życiu wskórali.

Znajdujemy się w dość interesującej, korzystnej sytuacji 
czytelniczej: literatura pamiętnikarska, wspomnieniowa do­
tycząca drugiej wojny światowej, jest na tyle bogata, że 

możemy w niej wybierać. Z drugiej strony ciężko trafić na 
rzecz pozbawioną patosu, haseł, wzniosłych okreśłeń. Rozumiem, 
autorzy wspomnień nie są zawodowymi pisarzami. Dlatego też 
w pamiętnikach swych lubią się czasem zapuścić na zagony 
słów za wielkich. Tak dzisiaj sądzimy owe wyrażenia, bo prze­
cież wiadomo, że żadne największe słowo znaczenia walki na­
rodu o swą egzystencję wyrazić w gruncie rzeczy nie może. 
Jest jednak wyjątek tyleż chlubny, co cenny. „Podziemny front“ 
Tadeusza Pietrzaka (Iskry 1973, Warszawa). Rzecz poświęcona 
jest polskiej lewicy podziemnej, zbrojnemu ruchowi oporu, kie- 
rowanemu przez Polską Partię Robotniczą.

Rzeczowość relacji Pietrzaka nie oznacza bynajmniej, że uni­
ka on komentarza politycznego. Wprost przeciwnie. Bez tego 
komentarza, bez odczytywania sytuacji z zestawienia faktów do­
tyczących rozwoju czynu zbrojnego lewicy, dzieło byłoby po 
prostu mdłe. Autor zastrzega się na wstępie, że nie chcialby, 
aby jego książka została odczytana jako dokument historyczny. 
Zbędne to zastrzeżenie! Stanowi on zresztą jedyny niewypał 
swoistego pamiętnika. Jakżeż możemy traktować te 240 stron 
druku!

„Podziemny front“ mówi o walce batalionu szturmowego Ar­
mii Ludowej im. „Czwartaków“. Nazwa tego batalionu wywodzi 
się od 4 pułku piechoty liniowej, który odznaczył się w walce 
o arsenał warszawski, w bitwach pod Olszynką Grochowską 
i pod Ostrołęką podczas Powstania Listopadowego. Atmosfera 
walki podziemnej została opisana przez Pietrzaka drobiazgowo, 
rzetelnie. Autor dba zarówno o szczegóły — że się tak wyrażę 
— sztabowe, organizacyjne, jak i o opis atmosfery ulicy war­
szawskiej w czasie brunatnego szaleństwa w Europie. Mówi 
o rozbudowie szeregów partyjnych w poszczególnych dzielnicach 
Warszawy, o wpływie proletariatu stołecznego na kształt bie-

żącej walki zbrojnej i polityczne), jak również o wizjach przy­
szłości, które się jawiły w programach działania lewicy pol­
skiej tego okresu. Pewno, autor nie uniknął pewnej zawadiac- 
kości w opisie akcji, szczególnie tych kolejowych i typu „eks“ 
czyli dla zdobycia pieniędzy na cele organizacyjne. Tego w ogó­
le uniknąć się nie da. Ale nagromadzenie szczegółów o kolejów- 
kach, o ucieczkach przed Niemcami, o potyczkach z nimi — 
sprawia, że jesteśmy gotowi te punkciki drobnych informacji 
przyjąć za swoiste tło dla spraw ważniejszych, kierunkowych.

Tadeusz Pietrzak został potem, po Powstaniu Warszawskim 
wyznaczony do wspólkierowania ważną akcją dywersyjną na 
tyłach armii hitlerowskiej. Został mianowicie zastępcą dowód­
cy grupy desantowej, dowodzonej przez majora „Piotra“ — Mi­
rosława Krajewskiego, która miała nawiązać kontakty z AL, 
działającą aktywnie w okupowanej części Polski, z działaczami 
PPR i członkami KC PPR, miała rozpoznawać siły i rozmie­
szczenie wojsk niemieckich oraz 
dzić walkę partyzancką, sabotaż.

Ta część wspomnień, chociaż nie 
tu terrorystycznego, wydaje mi 
przede wszystkim elementy nowego porządku politycznego, 
o który walczyli AL-owcy i dla którego poświęcali swoje mło­
de życie. Tadeusz Pietrzak podkreśla istotną wartość odwetową 
w odniesieniu do sprzedawczyków i różnych innych volks- 
deutschów, którzy gnębili Polaków. Sama sprawność działania 
wojskowego wobec poważnych zadań natury wywiadowczej 
i partyzanckiej prezentuje się nader pozytywnie we wspomnie­
niach Pietrzaka. To oczywiste. Wyruszyła ta grupa do boju 
dobrze wyposażona w broń radziecką, w sprzęt radiolokacyj­
ny, radiowy, minerski. To już nie były pierwsze lata walki. 
To stawała się Rzeczpospolita Ludowa również i na tych te­
renach, gdzie jeszcze Niemcy zdzierali kontyngenty, rozstrzeli­
wali ludzi, wsadzali Polaków do obozów koncentracyjnych.

OLGIERD JĘDRZEJCZYK

dotyczy okresu samego szczy- 
się najcenniejsza. Ukazuje

sytuację polityczną i prawa-

Siedleckie Zakłady 
dostarczają rocznie 
tys. ton drobiu bitego, 3 tys. ton 
konserw oraz 60 min jaj z przyza­
kładowej sortowni,

Na zdjęciu: pakowanie goto­
wych wyrobów.

CAP — Dąbrowieckl

Drobiarskie 
na rynek 5

STR. 180
Treść wpisu: DOT. AMBARASU

„Perspektywy“: „Rajd Monte Carlo, podobnie jak inne 
imprezy samochodowe, został przez rząd francuski od­
wołany z powodu znanych trudności paliwowych. Po­
nieważ w innych państwach także wprowadzane są dość 
drastyczne ograniczenia zużycia benzyny, między innymi 
poprzez limitowanie szybkości na drogach, wygląda na 
to, że rok 1974 przejdzie do historii sportów samochodo­
wych jako rok przerwy. Ambaras w tym, że w takiej 
sytuacji polski fiat nie będzie miał gdzie od­
nieść kolejnego wielkiego sukcesu“.

I po co ten przedwczesny defetyzm? Przecież red. Eu­
geniusz Pach z TV wraz i Sobiesławem Zasadą zawsze 
coś wymyślą.

Książki

nadesłane
Alfons Klafkowskl — U-

KŁAD POLSKA — NRF z 7 
grudnia 1970 r. Podstawy in­
terpretacji w świetle prawa 
międzynarodowego. Wyd. In­
terpress str. 110, cena 12 zł.

— Niby biedacy, a skąd mają tyle 
pieniędzy?

— Sądzę, że w takiej sytuacji ca­
ła rodzina, czy raczej cały ród, skła­
da się solidarnie, aby ratować jed­
nego ze swoich. Te więzy u Cyga­
nów są bardzo silne. A co do pie­
niędzy, zarabiają na pewno dość 
sporo, a wydają dużo mniej.

— Ciekawy naród. I taki tajem­
niczy.

— Przypuszczam, że to raczej my 
się nimi zbyt mało ' 1
Stąd ta tajemniczość, 
rzeczy o ich życiu i

STR. 181
Treść wpisu: DOT. POZORACJI

Na dobry pomysł wpadl pewien urzędnik w mieście 
Krakowie: chodzi do pracy w dwóch marynarkach. Kil­
ka godzin po rozpoczęciu urzędowania jedną marynarkę 
pozostawia na 
krótko, a sam 
nie wszystkich 
narki.

krześle — jako dowód, że wyszedł na 
spokojnie wraca do domu. Na szczęście 
urzędników stać na dwie biurowe mary-

STR. 182
Treść wpisu: DOT. STARZENIA SIĘ

Redaktor Ryszard Kosiński — ten sam, który z Janem 
Rybkowskim adaptował „Chłopów“ Władysława Reymonta 
na ekran — recenzje telewizyjne. Interesu­
jące są metamorfozy rubryk Kosińskiego w różnych pi­
smach. Tak więc w „Życiu Literackim“ wprowadził „Te­
lewizję i życie“, w „Trybunie Ludu“ — „Album telewi­
zyjny“, a ostatnio w „Ekranie“ — „Widok z fotela“. 
Starzejemy się Ry^iu-

Stanisław Łojcwski — 
EFEKTYWNOŚĆ EKONOMI­
CZNA INWESTYCJI NA OB­
SZARACH meliorowa­
nych. Wyd. PWRiL, str. 366, 
cena 40 zł.
Jerzy Kmita — WYKŁADY 
Z LOGIKI I METODOLOGII 
nauk. Wyd. PWN, str. 218, 
cena 20 zł.

Arystoteles — ANALITYKI 
PIERWSZE I WTÓR2. Wyd. 
PWN, „Biblioteka Klasyków 
Filozofii”, str. 362, cena 55 zł.

Jerzy Starościak — POD­
STAWY PRAWNE DZIAŁA­
NIA ADMINISTRACJI. PWN, 
str. 220, zł 2C.

x ° AKTACH STA­
NU CYWILNEGO. Wyd. Pra­
wnicze, str. 9Q, 2| 7

interesujemy. 
W gruncie 

obyczajach 
wiemy stosunkowo niewiele. Bodaj 
mniej, niż o jakichś plemionach a- 
frykańskich.

— Ciągle jednak nie pojmuję, 
dlaczego pan mecenas podjął się tej 
sprawy — prokurator dobrze znał 
adwokata i jego obyczaje.

— Miałem w tym swój interes.
— Chyba nie finansowy? Chociaż 

na pewno Cyganie nie będą, jeżeli 
chodzi o honorarium, zbyt skąpi.

— Mój interes jest ważniejszy 
niżeli pieniądze.

a-

Rozdział IX

SŁUPSKA
odniosły sku-

WYPRAWA DO
Zabiegi adwokata _____ ,

tek. Prokuratura przychyliła się do 
wniosku Ruszyńskiego, aby zwolnić 
Sebastiana Kwieka pod nadzór i za 
rękojmia udzieloną przez zarząd 
spółdzielni pracy zajmującej się 
kotlarstwem. Chłopak miał także 
pracować w tej spół^lnfr

pamiętam, panie mece- 
jest

Tymoteusz Kwiek, kiedy dowie­
dział się o decyzji prokuratora, nie 
posiadał się z radości.

— Do grobowej deski będę wspo­
minał, że mecenas uratował mi sy­
na — zapewniał.

— Panie Kwiek, ja słowa dotrzy­
małem, teraz kolej na pana.

Kwiek wyraźnie się zmieszał.
— Jest taki 

nazywają go 
dobno chowa

— Podobno 
panie Kwiek, 
Wyłącznie prawda.

Stary Cygan wił się Jak przysło­
wiowy diabeł w kąpieli z wodą 
święconą.

— No — wyjąkał — Jest dziecko.
— A nazwisko tego „Loisa”?
— Po co panu mecenasowi na­

zwisko? Już milicja go znajdzie bez 
tego. Im wystarczy „Lois”. Oni ma­
ją swoje sposoby.

— Ale ja nie mam.

Cygan — wyjaśnił — 
„Lois”. U niego po- 
się polskie dziecko, 
czy na pewno? Mnie, 
plotki nie obchodzą.

— Ja nie
nasię. Cyganów jest dużo. Skąd 
mogę ich wszystkich znać? Wiem, 
że „Lois”.

— Panie Kwiek, będę musiał ju­
tro zawiadomić prokuratora, że re­
zygnuję z obrony pańskiego syna.

— Pan mecenas jest bardzo ner­
wowy. Ja już sobie przypomniałem. 
On się nazywa Alojzy Sroczka.

— A gdzie mieszka? Jaki jego 
adres, albo jak go znaleźć? Do czy­
jego taboru należy?

— Gdzieś na północy Polski.
— Dał pan słowo, panie Kwiek. 

To takie wasze cygańskie słowo?
— Nie należy do żadnego taboru. 

Mieszka w Słupsku i tam pracuje. 
Czasem grywa w orkiestrze. Zwłasz­
cza w lecie. W przeszłym roku grał 
w Sopocie, a nawet w Berlinie, w 
węgierskiej restauracji.

— Cieszę 
wróciła. Jaki jest jego 
Słupsku?

— Koszalińska 15, mieszkania 3.
— A dziecko?

się, że panu pamięć 
adres w

ŁATWIEJ ZNISZCZYĆ, 
NIŻ BUDOWAĆ

Na zbudowanym nieddw- 
no nowoczesnym osiedlu 
mieszkaniowym Podwale — 
Warpie w Jaworznie urzą­
dzono przyjemne skwerki. 
Mieszkańcy poszczególnych 
bloków w czasie wolnym od 
pracy często za własne pie­
niądze kupowali krzewy róż 
i innych roślin i obsadzali 
nimi skwery. Młodzież szkol­
na ze Szkoły Podstawowej 
im. K. Świerczewskiego za­
drzewiła puste działki. Nie­
stety estetyczne otoczenie 
bloków zostało zniszczone. 
Kierownictwo Robót Drogo­
wych Przedsiębiorstwa Robót 
Instalacyjnych w Krakowie 
poleciło robotnikom kopanie 
rowów ziemnych na zadrze­
wionym terenie. Zniszczono 
rosnące krzewy i róże. Naj­
więcej szkody 
przy ul. 
zapobiec 
kom na 
nowałem
robót drogowych i zapropo­
nowałem, aby uprzednio za­
wiadamiano ADM o koniecz­
ności prowadzenia robót zie­
mnych na terenach zadrze­
wionych osiedla. W odpowie­
dzi usłyszałem, że kierowni­
ka nie obchodzą żadne ko­
mitety osiedlowe ani ADM, 
gdyż prowadzi swoją pracę 
w oparciu o plany i rysunki 
techniczne. Uprzejmie prosi­
my redakcję o potępienie na 
waszych łamach takich me­
tod postępowania. (3675)

(za Komitet Osiedlowy) 
mgr Z. PRZEOR

wyrządzono
Nosala 4. Pragnąc 

podobnym prakty- 
przyszłość zatelefo- 
do kierownictwa

— Sroczka — stary Cygan załamał 
się kompletnie — ożenił się z Polką.

— To tak można?
— Dlaczego nie? Jeżeli ojciec po­

zwolił, mógł się ożenić. Najmłodsza 
moja córka także wyszła za Pola­
ka. Mieszkają w Ełku. Straciła gło­
wę dla chłopaka, co miałem robić? 
Zgodziłem się. Dziewczyna nie była 
Jeszcze nikomu przyrzeczona. Pła­
kała, gadała głupstwa, że się zabije.

— Więc jednak i u Cyganów zda­
rza się miłość nie tylko po ślubie.

Tymoteusz Kwiek uśmiechnął się.
— Nieraz rodzice wiedzą, że mło­

dzi mają się ku sobie. Jeżeli na to 
pozwalają i zgadzają się, wszystko 
w porządku.

— A wasz zięć, chociaż nie Cy­
gan, też musiał dziewczynę pory­
wać?

— Jego przyjął do rodziny mój 
cioteczny brat. Wtedy on już był 
uważany za naszego. Wszystko od­
było się 
ro były

— To 
zapytał

— Musiały być trzy. Nasz cygań­
ski, cywilny i później, na żądanie 
rodziców chłopaka, jeszcze kościel­
ny.

— Wesela także były trzy?
— Wesele wyprawiłem jedno, ale 

jak nakazuje stary zwyczaj trwało 
od niedzieli do niedzieli.

— Wracajmy jednak do Sroczki 
— adwokat zmienił temat rozmowy.

po cygańsku. Potem dopie- 
polskie uroczystości.

ile takich ślubów było? — 
rozweselony adwokat.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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CttS SKUP KONI RZEŹNYCH
WZGS „SAMOPOMOC CHŁOPSKA“ — ZAKŁAD OBROTU ARTYKU­
ŁAMI ROLNYMI W KRAKOWIE zawiadamia, że skup koni rzeźnych 
w I kwartale 1974 r., odbywać się będzie w następujących punktach skupu, 
wg niżej podanego terminarza spędów:

Terminy spędów końskich (daty)

Powiat
Punkt 
skupu

Dzień 
tygodnia Godzina styczeń luty marzec

w dniach w dniach w dniach

Bochnia Uście Solne piątek 9 4, 18 1, 15 1, 15, 29
F ichnia piątek 11 4, 18 1, 15 1, 15, 29

Brzesko Brzesko wtorek 10 15, 29 12, 26 12, 26

Chrzanów Krzeszowice piątek 10 4, 11, 18, 25 1, 8, 15, 22 1, 8, 15, 22, 29

Kraków m. Bronowice środa 10 2, 9, 16, 23, 30 6, 13, 20, 27 6, 13, 20, 27

Kraków p. Skawina piątek 10 4, 11, 18, 25 1, 8, 15, 22 1, 8, 15, 22, 29
Wieliczka poniedziałek 13 14, 28 11, 25 11, 25

Dąbrowa T. Żabno środa 10 2, 9, 16, 23, 30 6, 13, 20, 27 6, 13, 20, 27
Dąbrowa Taro. środa 10 2, 9, 16, 23, 30 6, 13, 20, 27 6, 13, 20, 27

Limanowa Mszana Dolna poniedziałek 10 14, 28 11, 25 11, 25
Limanowa poniedziałek 11 14, 28 11, 25 11, 25

Miechów Miechów wtorek 9 8, 22 5, 19 5, 19
Słomniki wtorek 11.30 8, 22 5, 19 5, 19
Książ Wielki wtorek 10 8, 22 5, 19 5, 19

Myślenice Gdów poniedziałek 9 7, 14, 21, 28 4, 11, 18, 25 4, 11, 18, 23

Nowy Sącz Stary Sącz wtorek 9 15, 29 12, 26 12, 26
Nowy Sącz wtorek 12 15, 29 12, 26 12, 26

Nowy Targ Rabka poniedziałek 13 14, 28 11, 25 11, 25
Jabłonka poniedziałek 10 7, 21 4 18 4 18
Krościenko wtorek 10 15, 29 12, 26 12, 26
Nowy Targ poniedziałek 10 7, 14, 21, 18 4, 11, 18, 25 4, 11, 18, M

Olkusz Wolbrom wtorek 9 15, 29 12, 26 12, 26
Skała wtorek 12 15, 29 12, 26 12, 26

Oświęcim Zator czwartek 12 10, 24 7, 21 7, 21
Oświęcim czwartek 9 10, 24 7, 21 7, 21

Proszowice Proszowice czwartek 10 10, 24 7, 21 7. 21

Sucha Beskidzka Sucha Beskldz. wtorek 10 8, 22 5, 19 5, 19
Maków Podhal. czwartek 11 3, 17, 31 14, 28 14, 28
Spytkowice czwartek 10 3, 17, 31 14, 28 14, 28

Tarnów Tarnów czwartek 10 3, 10, 17, 24, 31 7, 14, 21, 28 7, 14, 21, 28
Tuchów czwartek 10 3, 17, 81 14, 28 14, 28

Wadowice Wadowice wtorek 10 15, 29 12, 26 12, 26
Wieprz środa 10 2, 9, 18, >3, 80 6, 13, 30, r 6, 13, 20, 27
Kalwaria piątek 10 11, 25 8, 22 8, 22

Żywiec Żywiec środa 10 2, 16, 30 13, 27 13, 27

Konie należy doprowadzić na miejsce spędu na dobrych ł mocnych postronkach, z aktual­
nym świadectwem miejsca pochodzenia. — Sprzedawca powinien posiadać dowód osobisty. 
Zwierzęta powinny by oczyszczone i nie przekarmione.
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Praca

CUKIERNIK potrzebny na 
stałe — Alfred Otrocki, 
16-400 Suwałki, ul. 22 Lip­
ca 28/1, woj. białostoc­
kie. K-70521

NATYCHMIAST przyjmę 
do dziecka, pomoc domo­
wą. Oferty 22939 „Prasa“ 
Kraków, Wiślna 2.

Nauka

KURSY
KWALIFIKACYJNE 

ROBOTNIK, 
CZELADNIK, MISTRZ, 

w zawodach: — ślusarza, 
tokarza, frezera, instalato­
ra wod.-kan.-gaz., mecha­

nika samochodowego, 
elektromontera, murarza, 

malarza i innych — 
organizuje Zakład Do­
skonalenia Zawodowego.

Wpisy:
Kraków, ul. DIETLA 38.

K-10411

KURSY TAŃCA TOWA­
RZYSKIEGO — organizuje 
przy najnowszych nagra­
niach Krakowski Ośrodek 
Taneczny. W programie 
— tańce międzynarodowe 
i aktualne przeboje ta­
neczne. Zapisy: plac Wita 
Stwosza 2/2. godz. 12—20.

Sprzedaż

TRAKTOR Zetor 25 —
sprzedam. Józef Garbień, 
Sułkowice 728, powiat My­
ślenice. g-22985

MASZYNĘ dziewiarską no­
wą, 2-płytową — sprze­
dam. Józefa Jeleń, Balin 
817, pow. Chrzanów.

Ch-14249

„SYRENĘ 105“, wylosowa­
ną w PKO — sprzedam. 
Chrzanów, tel. 29-94, po 
godz. 16.

CIĄGNIK Zetor 25 na nis­
kich kolach, po remoncie 
kapitalnym, z częściami 
zamiennymi i rolniczymi 
— sprzedam. Stanisław 
Dybich, Mlchałówka 11 — 
poczta Jangrot, powiat 
Olkusz. g-22655

Nieruchomości

KUPIĘ 1—2 ha gruntu or­
nego na terenie powiatu 
sądeckiego. — Oferty 19541 
„Prasa“, Nowy Sącz, Ja­
giellońska 18.

Zguby
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NA GAZ ZIEMNY — do ogrzewania domków 
jednorodzinnych lub mieszkań o powierzchni 
około 80 m’

ekonomiczny w nksplnatacii
łatwy w obsłudze

■ ■

wvmagaiacv znikomej 
POWIERZCHNI

CWAJNA Małgorzata — 
zam. Jeleśnia 420, zgubiła 
stałą przepustkę nr 619, 
wydaną przez „Famed“ w 
Żywcu, Ż-15326

WARZYBOK Józef, Trze­
binia - Siersza, Boczna 3, 
zgubił przepustkę pracow­
niczą, wydaną przez Ko­
palnię Węgla „Siersza“.

Ż ÜRAWIK Marian, Chrza­
nów, ul. Kadłubek 43 — 
zgubił legitymację służbo­
wą nr 16317, wydahą przez 
Kuratorium Okręgu Szkol­
nego Krakowskiego.

OBIEKTU
KOLONIJNEGO
dla 50—100 dzieci w jednym turnu­
sie, najchętniej w okolicach górskich, 
blisko wody i lasu — POSZUKUJE

HOTEL ORBIS „CRACOYIA".

Obiekt może się mieścić w budynku in­
ternatowym lub prywatnym, spełniającym 
warunki wymagane przez władze sanitar­
ne i oświatowe.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Admi­
nistracji — Kraków, al. Puszkina 1, 
telefon 647-20, wewn. 665.
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Kolejne losowanie «LAJKONIKA»
odbędzie się w niedzielę 23 grudnia, o go­
dzinie 12, w Pałacu Młodzieży w Krako­
wie, ul. Krowoderska 8.
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Maszyny do liczenia
elektroniczne

na układach scalonych
marki „Facit”, typ 1126, model 1654, pro­
dukcji japońskiej na prąd zmienny 220 V, 
12 W, 50 Hz — KUPI Ośrodek Badawczo- 
Rozwojowy Przemysłu Budowy Urządzeń 
Chemicznych „CEBEA” -— Kraków, ul. 
Dzierżyńskiego 114.

Oferty wraz ekspertyzą techniczną, wy­
daną przez biegłego sądowego należy skła­
dać do dnia 27 grudnia 1973 r., w Dziale 
Inwestycji „CEBEA”. —• Obowiązuje oka­
zanie kwitu celnego.

Za pięć trafnych skreśleń wypłaca 
się kwotę zgromadzoną na fundusz 
piątki, w wysokości ok. PÓŁ MILIO­
NA ZŁOTYCH.

Czwórki z plusem wraz z premią 
wynoszą po 20.000 ZŁOTYCH, a po­
zostałe wygrane zgodnie z regulami­
nem.

*
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tekstów w językach: polskim, angiel­
skim, niemieckim i francuskim ♦ 
OBSŁUGA STENOGRAFICZNA — 
konferencji i zebrań ♦ PRZEPISY­
WANIE tekstów nagranych na taś­
mach magnetofonowych —•

wykonuje.
uspołeczniony punkt usługowy 

Stowarzyszenia Stenografów i Ma­
szynistek w Polsce, Oddział w Kra­
kowie, ul. Wrzesińska 5/6, tel. 579-90, 
czynny w godzinach 8—15,
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ROZSADĘ pomidorów

i ogórków szklarniowych

żądanych odmian sprzedaje w kolej­
ności zamówień — Technikum Rol­
nicze — Breń, pow. Dąbrowa Tar­
nowska, woj. krakowskie — telefon 
Olesno Dąbrowskie 3.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

NAUCZYCIELA FIZYKI zatrudni 
natychmiast na pełnym etacie, ewen­
tualnie na godziny, Dyrekcja Liceum 
Oglnokształcącego w Rabce — ul. 
1 Maja 41, teł. 10-30.

Warunki do omówienia.

\

Wal

estetyczny w formie

Do nabycia w sklepach „ElDOM“
CENA 9.630 ZŁ. 

Zamówienia zbiorowe przyjmuje: 

Biuro Sprzedaży — Warszawa, ul. Puławska 18

TELEFON NR 45-00-44,

ELEKTROSPRZĘT
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Nauka

KURSY
przygotowujące do egza­

minów mistrzowskich
(nauka w niedziele) 

w zawodach: krawca, fry­
zjera, szewca, kucharza, 
piekarza, cukiernika — 

rozpoczyna Zakład Do­
skonalenia Zawodowego.

Wpisy:
Kraków, ul. DIETLA 

telefon 652-98.
38,

KURSY
DLA KIEROWNIKÓW 

zarządzających transpor­
tem oraz KURSY 

DLA MAGAZYNIERÓW 
(nauka w niedziele) 

rozpoczyna Zakład Do­
skonalenia Zawodowego.

Wpisy;
Kraków, ul. DIETLA 38, 

telefon 652-98.

KURSY:
DLA KIEROWNIKÓW 

zakładów gastronomicz­
nych oraz bufetowych 
(nauka w niedziele) 

rozpoczyna Zakład Do­
skonalenia Zawodowego.

Wpisy:
Kraków, ul. DIETLA 

telefon 652-98.

Zguby

♦j

38,

MIECHUR Józef, zam. No­
wy Sącz, ul. Chałubińskie­
go 12, zgubił dowód kup­
na samochodu marki „Da­
cia“ nr faktury 3332, wy­
dany przez „Motozbyt“ 
Kraków.

KAWKA Bolesław, Trzebi- 
nia-Siersza, Szkolna 3 — 
zgubił pieczątkę: „Nr. 1258 
Prowadzący Książkę Mel­
dunkową“, wydaną przez 
Prezydium MRN Trzebi- 
nia-Siersza.
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SKLEPY SPOŻYWCZE

KUŚNIERZ Walenty, zam. 
Nowy Sącz, ul. Szkolna 
22/21, unieważnia skra­
dzioną pieczątkę o brzmie­
niu: „Kierownik budowy 
mostów — Kuśnierz Wa­
lenty“. S-19545

BUJAK Jan, Lichwin 134, 
pow. Tarnów, zgubił legi­
tymację szkolną, wydaną 
przez Zespól Szkół Me­
chaniczno - Elektrycznych 
w Tarnowie, nr 63/72/73.

ŻUREK Zygmunt, ur. 26. 
VI. 1957 r., zam. Nowy
Sącz, al. Wolności 43, zgu­
bił legitymację szkolną nr 
228/72/73 — wydaną przez 
Zasadniczą Szkołę Budow­
laną w Nowym Sączu.

S-19542

ZGUBIONO pieczątkę o 
treści: „Sędzia Sądu Po­
wiatowego mgr Marian 
Hujdus“, wydaną przez 
Sąd “ ‘

mgr 
wydaną 

Powiatowy w Żywcu.
Ż-15323
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SPĘDY zwierząt rzeźnych

dnia 24 grudnia

nie odbędą się
WZGS „Samopomoc Chłopska” w Kra­

kowie zawiadamia, że przewidziane har­
monogramami spędy zwierząt rzeźnych 
w dniu 24 grudnia 1973 r. (poniedziałek) — 
NIE ODBĘDĄ SIĘ.

Rolnicy mogą dostarczać zwierzęta na 
spędy dodatkowe bądź spędy w tygodniu 
poprzedzającym dzień 24 grudnia.
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AGENTÓW
do prowadzenia sprzedaży w punktach 
gastronomicznych na terenie m. Tar­
nowa oraz w Biadolinach i Tuchowie, 
zatrudni z dniem 1 stycznia 1974 roku 
Dyrekcja Wojewódzkiego Przedsiębior­
stwa Przemysłu Gastronomicznego 
w Krakowie — Oddział Tarnowskie 
Zakłady Gastronomiczne w Tarnowie.

Prowadzenie bufetu na stacji PKP w Bia- 
dolinach i baru „Zgoda” w Tuchowie Dy­
rekcja powierzy najchętniej osobom miej- 
sowym. — Wymagana jest znajomość pra­
cy w handlu i gastronomii. — Osoby ka­
rane sądownie nie mogą być zatrudnione.

Zgłoszenia przyjmuje i udziela bliższych 
informacji — Sekcja Finansowa Oddziału 
Tarnów, ul. Dąbrowskiego 1, I piętro — 
telefon 58-61.
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DZIELNICOWY ZARZAD DRÓG i ZIELENI
«ŚRÓDMIEŚCIE» w KRAKOWIE

zawiadamia zainteresowanych, że z dniem 29 listo­
pada 1973 roku — PRZENIÓSŁ SWOJĄ dotych­
czasową SIEDZIBĘ z ul. Bosackiej 5 — DO NO­
WYCH POMIESZCZEŃ

przy ul. HALICKIEJ 14
telefon 574-72 (centrala)

OMYLAK Wendelin — za­
mieszkały w Podwilku nr 
353, pow. Nowy Targ — 
zagubił decyzję nr 025490 
na wyrąb drzewa, wydaną 
w dniu 27. XI. 1973 r. — 
przez Urząd Gminy w 
Jabłonce.

LEKKA Helena, urodzona 
14. III. 1955 r., zamieszkała 
w Olkuszu, ul. M. Koper­
nika 5, zgubiła legitymację 
szkolną nr 122 70, wydana 
przez Liceum Ogólno­
kształcące im. Króla Kazi­
mierza Wielkiego w Olku­
szu.

266-39 sekretariat

WIŚNIEWSKA Grażyna — 
ur. 29 VIII 1956 r., — zam. 
Olkusz, ul. Skalska 7 m. 4, 
zgubiła legitymację szkol­
ną nr 177/71, wydaną przez 
Liceum Ogólnokształcące 
— im. Króla Kazimierza 
Wielkiego w Olkuszu.
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PRZE1ARGI PRACOWNICY POSZUKIWANI

K-10723

K-10619

a trudni:z
330100210, ogólny stopień

ogra-

po prze-K-10681

K-10389a

do 
na 
od

pracy 
Tech-

pracy 
zasadni-

wynosi 42.500 zł.
się w dniu 28 grudnia

całodzienne 
po cenach 
zameldowa- KOPALNIA WĘGLA KAMIENNEGO

KOMUNA PARYSKA“ w JAWORZNIE woj. krakowskiej

Warszawskie Zakłady Gastronomiczne „Śród­
mieście” Warszawa, ul. Marchlewskiego 11 — 
OGŁASZAJĄ PRZETARG NIEOGRANICZO­
NY na wykonanie w I kwartale 1974 r.i

— robót stolarskich wewnętrznych w pod­
ległych zakładach gastronomicznych.

Bliższych informacji udziela Dział Inwesty­
cji i Remontów przedsiębiorstwa, tel. 20-43-03.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i wykonawcy 
prywatni.

Oferty, w zalakowanych kopertach, z napi­
sem „przetarg” uprasza się składać w Zarzą­
dzie przedsiębiorstwa, w terminie do 5 stycz­
nia 1974 r.

Otwarcie i rozpatrzenie ofert nastąpi w dniu 
10 stycznia 1974 r. o godzinie 10.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe­
renta lub uznania, że przetarg nie dał wyni­
ków bez podania przyczyn.

Okręgowa Dyrekcja Inwestycji Miejskich — 
w Zakopanem, ul. Samków 10 — SPRZEDA 
W DRODZE PRZETARGU PUBLICZNEGO 
NIEOGRANICZONEGO przeznaczone do roz­
biórki następujące obiekty:

1) budynek mieszkalny z przynaleźnościami, 
położony w Zakopanem przy ul. Łuka- 
szówki nr 7, cena wywoławcza 20.433 zł

2) część budynku mieszkalnego z przynależ- 
nościami, położonego w Zakopanem przy 
ul. Łukaszówki nr Ta — cena wywoław­
cza 7.374 zł

3) część mieszkalna budynku gospodarczego 
z przynaleźnościami, położonego w Za­
kopanem przy ul. Łukaszówki nr 7 — ce­
na wywoławcza 6.333 zł

4) budynek mieszkalny z przynaleźnościami, 
położony w Zakopanem przy ul* Łuka­
szówki nr 5a, cena wywoławcza 32.972 zł

5) budynek mieszkalny z przynaleźnościami, 
położony w Zakopanem przy ul. Łuka­
szówki nr 5 — cena wywoławcza 34.033 zł

6) budynek mieszkalny z przynaleźnościami, 
położony w Zakopanem przy ul. Łuka­
szówki nr 5b, cena wywoławcza 15.341 zł

7) budynek mieszkalny z przynaleźnościami, 
położony w Zakopanem przy ul. Łuka­
szówki nr 3 a, cena wywoławcza 14.859 zł

8) budynek mieszkalny wraz z przynależno- 
ściami, położony w Zakopanem przy ul. 
Łukaszówki nr 3 — cena wywoławcza 
55.160 zł.

Przetarg odbędzie się w dniu 4 stycznia 1974 
roku, o godzinie 11, w miejscu położenia nie­
ruchomości.

Wadium, w wysokości 10 proc, danej ceny 
wywoławczej, należy wpłacić do kasy Okrę­
gowej t Dyrekcji Inwestycji Miejskich, I pię­
tro, pokój nr 8, przy ul. Samków 10, w ter­
minie do dnia 3 stycznia 1974 r.

Gdyby przetarg, odnośnie któregokolwiek 
obiektu, nie dał wyniku, drugi przetarg od­
będzie się w dniu 11 stycznia 1974 r., o go­
dzinie 11, w tym samym miejscu.

Zastrzega się dowolny wybór oferenta lub 
stwierdzenie, że przetarg nie dał wyniku 
bez obowiązku podania przyczyny.

Nabywca obowiązany jest przystąpić 
rozbiórki i wywozu wszystkich materiałów 
koszt 1 ryzyko własne, w terminie 7 dni 
daty nabycia obiektu.

Skawińskie Zakłady Koncentratów Spożyw­
czych w Skawinie, ul. Dzierżyńskiego 1

zatrudnią:
— PIEKARZY
— Ślusarzy maszynowych
— SPAWACZY
— SZLIFIERZA
— KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH 

z I i II kat. prawa jazdy
— KIEROWCÓW CIĄGNIKA
— ROBOTNIKÓW NIEKWALIFIKOWA­

NYCH — mężczyzn i kobiety — do pra­
cy w oddziałach produkcyjnych (możli­
wość zatrudnienia na pół etatur

— SPRZĄTACZKI pomieszczeń biurowych 
i produkcyjnych

— mężczyzn i kobiety na stanowiska POR­
TIERÓW, REWIDENTÓW oraz DOZOR- 
COW obiektu zakładowego.

Pracownicy z terenu powiatu krakowskiego, 
wadowickiego i myślenickiego, skąd nie ma 
należytych warunków komunikacyjnych, są 
dowożeni do pracy samochodami zakładowy­
mi.

Warunki płacy do uzgodnienia na miejscu.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Spraw Osobo­

wych i Szkolenia, codziennie od godz. 7 do 15, 
w soboty od 7 do 13.

Każdy Klient, który przekaże do sklepu ZURT zużyty gra­
mofon lub radioodbiornik z gramofonem, może o 10 proc, 
taniej kupić nowoczesny gramofon: • „MISTER HIT“ ♦ 
PARTY HIT'* • „WG-510“ < „WG-511“ • „WG-550“.

WKRÓTCE KARNAWAŁ I Radzimy powzięć szybką 
decyzję kupnaI - Przy okazji przypominamy, że 
w dalszym ciągu ZURT prowadzi sprzedaż tele­
wizorów z bonifikatę!

Przedsiębiorstwo Robót Wykończeniowych „Bu- 
dostal” w Krakowie —
zatrudni natychmiast:

— MALARZY budowlanych
— MALARZY konstrukcji stalowych
— DEKARZY
— SZKLARZY
— CIEŚLI
— LASTRIKARZY
— POSADZKARZY — wykładziny PCW
— BLACHARZY
— ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych.
Wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego Pra­

cy w budownictwie.
Wyżywienie w stołówkach pracowniczych 

po zniżonych cenach.
Dla pracowników zamiejscowych — zakwa­

terowanie w hotelach robotniczych.
W celu podjęcia pracy należy zgłosić się 

z dowodem osobistym, świadectwem pracy, 
książeczką wojskową i legitymacją ubezpie­
czeniową, w Dziale Zatrudnienia i Płac Przed­
siębiorstwa w Krakowie - Nowej Hucie, ul. 
Mrozowa. — Dojazd od dworca PKP tramwa­
jem linii 4 i 24, do przedostatniego przystan­
ku. K-9650

Krakowskie Przedsiębiorstwo 
Mechanizacji I Transporto Mwniciwa 

zatrudni natychmiast

Zarząd Urządzeń Socjalno-Bytowych w Kra­
kowie, kod 31-516 ul. Mogilska 1 — OGŁA­
SZA PRZETARG NIEOGRANICZONY na 
wykonanie robót związanych z naprawą i sta­
łą konserwacją maszyn pralniczych znajdują­
cych się w Domach Wczasów Pracowniczych 
PKP w Muszynie - Złockim i w Zakopanem 
oraz w Domu Wczasów Dziecięcych w Zem­
brzycach k. Suchej Beskidzkiej.

W przetargu mogą wziąć udział przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Oferty w zalakowanych kopertach, z napi­
sem „przetarg”, należy składać w terminie do 
15 stycznia 1974 r., w Dziale Ekonomicznym 
Zarządu, pokój nr 221. II piętro, gdzie można 
również otrzymać szczegółowe informacje.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 16 
stycznia 1974 r.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe­
renta lub unieważnienia przetargu bez obo­
wiązku podania przyczyny.

Przedsiębiorstwo Usług Socjalnych Budownic­
twa Przemysłowego „BUDOSTAL”, Kraków- 
Nowa Huta, os. Złota Jesień blok VI, Oddział 
Zawiercie, ul. Polska 14 — oraz Oddział na 
budowie Huty Katowice — Gołonóg, ul. Sa­
dowa 11, tel. 625-736, 624-926, 625-128 
zatrudni:

— ELEKTRYKÓW, INSTALATORÓW wcd.- 
' kan., STOLARZY, BLACHARZY, DE­

KARZY, Ślusarzy-mechaników, 
MALARZY, MURARZY, SZKLARZY, 
FORTIEROW, SPRZĄTACZKI, KUCHA­
RZY I POMOCE KUCHENNE. — Wa­
runki płacy i pracy wg obowiązującego 
Układu Zbiorowego Pracy w budownic­
twie

— PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH ae 
średnim wykształceniem hotelarskim, 
minimum 5-letnią praktyką w zawodzie

— PRACOWNIKÓW z wyższym lub średnim 
wykształceniem branżowym <— budow­
nictwo lądowe — instalacje (z praktyką 
minimum 5-letnią w zawodzie)

— PRACOWNIKÓW z wyższym wykształ­
ceniem ekonomicznym, z praktyką 5- 
letnią w planowaniu 1 analizie przedsię­
biorstw

— PRACOWNIKÓW ze średnim wykształ­
ceniem ekonomicznym, ze znajomością 
pracy w zatrudnieniu 1 księgowości

— PRACOWNIKÓW ze średnim wykształ­
ceniem spożywczym lub gastronomicz­
nym i 5-letnią praktyką w żywieniu zbio­
rowym.

Przedsiębiorstwo gwarantuje:
— bezpłatne zakwaterowanie, 

wyżywienie w stołówkach 
zniżonycn, dla pracowników
nych czasowo 1 zatrudnionych na terenie 
Budowy Huty Katowice dodatek za roz­
łąkę.

Przedsiębiorstwo dysponuje własnym! ośrod­
kami wypoczynkowymi w górach I nad mo­
rzem. — Istnieje możliwość wyjazdu na pla­
cówki zagraniczne. K-9294

w podległych Oddziałach:
mężczyzn - PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFI­
KOWANYCH w celu wyuczenia bezpłatnie zawo­
du kierowcy

— KIEROWCÓW z kategorią B prawa jazdy i co naj­
mniej roczną praktyką w zawodzie kierowcy, ce­
lem bezpłatnego podwyższenia kwalifikacji na 
kat. C plus E.

Zgłoszenia przyjmuje i szczegółowych Informacji 
udziela:

— Oddział KPMiTB w Oświęcimiu, ,ul. Kolbego 15, 
telefon nr 24-33

— Oddział KPMiTB w Chrzanowie, ul. Oświęcim­
ska 73 — telefon 40-44.

Dla zamiejscowych Przedsiębiorstwo zabezpiecza 
zakwaterowanie w hotelach robotniczych (w okresie 
przygotowywania do zawodu kierowcy — bezpłatnie).

Możliwość korzystania ze stołówki.
Kandydaci na kierowców szkoleni będą bezpłatnie 

na kursach trwających do 6 miesięcy.
W okresie nauki zawodu zatrudnieni zostaną przy za­

ładunku lub rozładunku materiałów budowlanych za 
dobrym wynagrodzeniem.

Po zakończeniu kursu i zdaniu egzaminu otrzymają 
pracę w zawodzie kierowcy.

Kierowcy z kategorią B prawa jazdy, w okresie przy­
gotowywania do egzaminu na kat. C będą zatrudnieni 
w charakterze pomocników kierowców.

Od kandydatów na kierowców wymagane jest ukoń­
czenie 18 roku życia, ukończenie szkoły podstawowej, 
dobry stan zdrowia, uregulowany stosunek do służby 
wojskowej.

Przedsiębiorstwo Handlu Detalicznego „Ju­
biler” w Krakowie, ul. Bracka 7 — OGŁASZA 
PRZETARG na wykonanie:

1) regału sklepowego
2) lady sklepowej
3) gabloty ściennej
4) gabloty wolno stojącej

wraz z montażem, dla sklepu jubilerskiego 
w Zakopanem, ul. Krupówki 49.

Dokumentacja jest do wglądu w Dziale In­
westycyjnym Przedsiębiorstwa — Kraków, ul. 
Bracka 7 .

Termin wykonania do 31 marca 1974 r.
Oferty należy składać w Dziale Inwesty­

cyjnym Przedsiębiorstwa w zalakowanych ko­
pertach, z napisem „przetarg”’, do dnia 4 stycz­
nia 1974 roku.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w lokalu 
Przedsiębiorstwa, w dniu 5 stycznia 1974 roku, 
o godzinie 10.

Do przetargu zaprasza się przedsiębiorstwa 
państwowe spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe­
renta lub unieważnienia przetargu bez poda­
nia przyczyn. K-10684

Instytut Pediatrii Akademii Medycznej w Kra- 
kowie-Prokocimiu — zatrudni natychmiast:

— INŻYNIERA MECHANIKA — specjalistę 
mechaniki precyzyjnej i automatyki lub 
specjalistę technologii maszyn.

— INŻYNIERA URZĄDZEŃ SANITAR­
NYCH — specjalistę urządzeń cieplnych 
i zdrowotnych

— INŻYNIERA ELEKTRYKA I INŻYNIERA 
ELEKRONIKA — na stanowiska kie­
rowników sekcji i inspektorów technicz­
nych

— REFERENTA EKONOMICZNEGO ze zna­
jomością języka angielskiego I maszyno- 
pisma — wymagane wykształcenie wyż­
sze lub średnie 1 praktyka.

Uposażenie wg stawek pracowników zakła­
dów społecznych służby zdrowia.

Zgłoszenia i informacje w Dziale Zatrud­
nienia, Spraw Osobowych i Organizacji — 
Kraków, ul. Wielicka 265, telefon 617-00.

K-10622

przyjmie pracowników chętnych

do pracy w górnictwie

Zakłady Usług Radiotechnicznych I Telewi­
zyjnych Przedsiębiorstwo Państwowe Oddział 
w Krakowie, ul. Mogilska 40 — SPRZEDA­
DZĄ W DRODZE PRZETARGU NIEOGRANI­
CZONEGO samochód ciężarowy marki „Zuk”, 
typ A 03, rok produkcji 1960, numer silnika 
161393, nr podwozia 
zużycia 75 proc.

Cena wywoławcza
Przetarg odbędzie

1973 r., o godzinie 10, w siedzibie Działu Trans­
portu.

Samochód oglądać można codziennie w go­
dzinach 9—14, w zajezdni Działu Transportu, 
al. 29 Listopada 214.

Wadium, w wysokości 10 proc, ceny wywo­
ławczej należy wpłacić w kasie Oddziału przy 
ul. Mogilskiej 40, do dnia 27 grudnia 1973 r.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetar­
gu bez podania przyczyn.

Drogiemu Koledze

por. WŁADYSŁAWOWI KUPCZYKOWI 

składamy wyrazy głębokiego współczucia z po­
wodu śmierci SYNA.

Koleżanki 1 koledzy
z Liceum Ekonomicznego w Proszowicach

Krakowski Zakład Przemysłu Maszynowego 
w Krakowie, ul. Robotnicza 9 — zatrudni na­
tychmiast:

— INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW ME­
CHANIKÓW i ELEKTRYKÓW do 
w Dziale Gł. Konstruktora lub Gł. 
nologa

— TOKARZY
— Ślusarzy
— ŚLUSARZY narzędziowych
— ŚLUSARZY maszyn remontowych
— SZLIFIERZY
— SPAWACZY
— FREZERÓW
— ELEKTRYKÓW z grupą BHP bez

niczenia napięcia oraz z grupą BHP do 
1 kV

— KIEROWCÓW-MECHANIKÓW z II kat. 
prawa jazdy

— HYDRAULIKÓW do obsługi I konserwacji 
rozdzielni ciepła oraz instalacji wod.- 
kan.

— HARTOWNIKÓW narzędziowych
— MASZYNISTÓW obsługi i konserwacji 

stacji sprężarek
— ROBOTNIKÓW niekwalifikowanych.
Warunki płacy do omówienia.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr, telefon 

nr 628-29 lub 628-70.

pod ziemią, w wieku 18—40 lat.

Dla pracowników zamiejscowych Kopalnia posiada wol­
ne miejsca w dobrze zorganizowanym Domu Górnika, 
przy którym czynna jest stołówka.
Przy zgłoszeniu się do pracy należy przedłożyć:

— dowód osobisty z okresowym wymeldowaniem
— książeczkę wojskową lub zaświadczenie rejestracji wojskowej

ze skreśleniem z ewidencji wojskowej
— legitymację ubezpieczeniową (jeżeli posiada) z wpisem danych 

o dotychczasowym zatrudnieniu
— zaświadczenie i opinię z ostatniego miejsca pracy
— świadectwo szkolne stwierdzające ukończenie co najmniej

7 klas szkoły podstawowej.
Pracownicy podejmujący pracę w kopalni (pod ziemią) otrzymują:
♦ wynagrodzenie za pracę wg Układu Zbiorowego Pracy w Prze­

myśle Węglowym — (najniższa stawka za dniówkę w okresie 
szkolenia wynosi 80 zł plus premia oddziałowa). Po przepra­
cowaniu 28 dni wstępnego szkolenia otrzymuje stawkę 94 zł 
za dniówkę, a po przepracowaniu 2 lat i odbyciu kursu na 
górnika stawka 106 zł za dniówkę

♦ bezpłatny deputat węglowy w wysokości 6 ton rocznie w na­
turze i ekwiwalent w gotówce za 2 tony (dla żonatych i żywi­
cieli rodzin), przy czym węgiel deputatowy można przekazać 
do miejsca stałego zamieszkania

♦ komplet odzieży roboczej ochronnej bezpłatnie
dodatek za rozłąkę (dla zamieszkałych w Domu Górnika) 
1 możliwość korzystania z 1-dniowego bezpłatnego zwolnienia 
z pracy jeden raz w miesiącu w celu odwiedzenia rodziny, ze 
zwrotem kosztów podróży wg taryfy ulgowej PKP

♦ dodatek stabilizacyjny w wysokości 400 zł miesięcznie przez 
okres 2 lat dla pracowników podejmujących pracę na dole 
w kopalni po raz pierwszy i premię w wysokości 400 zł po 
6 miesięcach nienagannej pracy oraz 800 zł po roku

♦ możliwość reklamowania „poborowych” od odbycia 
czej służby wojskowej

♦ specjalne przywileje określone „Kartą Górnika” już 
pracowaniu jednego kwartału.

Przy kopalni czynne są następujące obiekty socjalne i sportowe:
■ ośrodek wczasów świątecznych (zalew)
■ zakładowy dom kultury z kinem 1 kawiarenką
■ basen kąpielowy
■ dom wczasowy w Bukowinie Tatrzańskiej
■ Klub Sportowy „Górnik” (klasa okręgowa) z sekcjami piłki 

nożnej, lekkoatletycznej, piłki siatkowej, kolarską i tenisa sto­
łowego.

Cementownia

«Nowa Huta))

zatrudni natychmiast
— TECHNIKA-MECHANIKA samochodowego na sta­

nowisko mistrza transportu samochodowego
— MASZYNISTĘ SUWNIC, z uprawnieniami do obsłu­

gi suwnic czerpakowych
ELEKTROMONTERÓW

Ślusarzy hydraulików
APARATOWYCH ODPYLANIA
SPAWACZY elektryczno-gazowych

— 2
— 2
— 3
— 2
— 4 SMAROWNIKÓW maszyn i urządzeń
— 3 MŁYNARZY surowców mineralnych
— 3 MANEWROWYCH z uprawnieniami PKP
— 2 POMOCNIKÓW maszynistów lokomotyw spalino­

wych, z uprawnieniami PKP
— PALACZA SUSZARŃ
— 23 PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH 

(w tym kobiety) do pracy w wydziałach produkcyj­
nych i pomocniczych.

Praca w systemie 4-brygadowym. Możliwość uzyskania, 
względnie podniesienia kwalifikacji zawodowych.

Przysługuje deputat węglowy, oraz premie dodatkowe 
za ponadplanową produkcję.

Dodatkowych informacji udziela 1 zgłoszenia przyjmuje 
Dział Zatrudnienia, Płac i Kadr Cementowni „Nowa Hu­
ta". — Dojazd tramwajem linii 15, 14 i 20, do końcowego 
przystanku.

ARTYKUŁY

INSTALACYJNO-SANITARNE
poleca nowo uruchomiony skład 

Wojewódzkiego Przedsiębior­

stwa Handlu Opaleni i Materia­

łami Budowlanymi w Krakowie

przy ul. Dekerta 44

AGENTÓW
posiadających własne rożna, frytownice, patelnie 
elektryczne, automaty do lodów i urządzenia do 
produkcji rurek z bitą śmietaną

zatrudni
KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO PRZE­
MYŚLU GASTRONOMICZNEGO.

Zgłoszenia przyjmuję działy handlowe oddziałów:

Bary Mleczne i Jadłodajnie — Kraków,
ul. Długa 65

Bary Szybkiej Obsługi — Nowa Huta, 
os. Zielone 25

Kawiarnie — Kraków, ul. Basztowa 18.

Oddziały Krokowskiego Przedsiębiorstwa Przemysłu Ga­
stronomicznego gwarantuję zatrudnionym agentom lokali­
zację punktu sprzedaży / pomieszczenia w nowoczesnych, 
przestronnych kioskach.

Bliższych informacji udziela Zarząd KPPG — Kraków, 
ul. Bohaterów Stalingradu 13, I piętro, pokój 26, tel. 247-65

SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW

OCHRONY MIENIA

I USŁUG RÓŻNYCH

w Krakowie

Westerplatte U 
Kościuszki 19 
Podgórski 9 
Młodości bl. 8 

CHRZANÓW, ul. Karola Marksa 20 
OLKUSZ, ul. Sławkowska 1 
TARNÓW, ul. Nowodąbrowska 18 
WADOWICE, ul. Sienkiewicza 24 
ŻYWIEC, ul. Sienkiewicza 34 
SKAWINA, ul. Konopnickiej 1 
BOCHNIA, ul Biała 12

INWALIDÓW — KOBIETY i MĘZCZYZN, posiada­
jących aktualne orzeczenia KIZ, RENCISTÓW, 
EMERYTÓW oraz osoby w wieku poprodukcyjnym 
do służby strzeżenia, na terenie m. Krakowa i woje­
wództwa.

Pracownicy otrzymują kompletne umundurowanie, odzież 
ochronną oraz korzystają z szerokiego wachlarza świadczeń so­
cjalnych.

Zgłoszenia przyjmują kierownicy poszczególnych Oddział*r 
Terenowych:
♦ KRAKOW-SRODMIESCIE, ul.
0 KRAKOW-KROWODRZA, uL
♦ KRAKOW-PODGÓRZE, Rynek
♦ KRAKÓW-NOWA HUTA, os.
♦
♦
♦
♦
♦
♦
♦
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Droga śmierci

Inauguracyjne sesje COiGDZIE

Krowodrzy i Podgórza
Nauka i wypoczynek 

w centrum uwagi

♦ Roman Sady przewodniczącym DRN Krowodrza
♦ Marian Sambor rekomendowany na naczelnika 

dzielnicy

W prasie nie należy pono używać zbyt mocnych sformu­
łowań, ale tym razem sprawa dojrzała chyba do określenia 
jej mianem skandalu. Mimo wielokrotnych próśb, monitów 
— a i z drugiej strony zapewnień o podjęciu odpowiednich 
kroków władze Wieliczki po dziś dzień nie przeprowadziły 
chodnika dla pieszych wzdłuż magistrali E-22 w kierunku 
Krakowa. Chodnik, kończy się jak nożem uciął na granicy 
stolicy regionu, a dalej ciągną się mniej lub bardziej wy­
deptane' ścieżki po poboczach, Śnieg zmusza pieszych do 
wkraczania na jezdnię. Z internatu szkolnego znajdującego 
się po lewej stronie magistrali dzieci chodzą do Wieliczki 
jezdnią. Nie mówię już o mieszkańcach Glinika, Krzyszko- 
wic czy Domu Śląskiego.

Rzecz nazywam skandalem ponieważ na przestrzeni 
ostatnich kilku lat właśnie pod Domem Śląskim zdarzyło 
się kilkanaście wypadków, zawsze bardzo ciężkich, w tym 
kilka śmiertelnych, gdyż samochody jadą tu z dużą szyb­
kością (teren nie zabudowany). W jednych z nich mój przy­
jaciel, pracownik naukowy Politechniki Krakowskiej stracił 
żonę, a dziś nie może się zdecydować na posyłanie 10-letniej 
córeczki do szkoły, gdyż przed kilku dniami znów zdarzył 
się ciężki wypadek. Stumetrowy odcinek między dwoma za­
krętami właśnie przed Domem Śląskim liczbą ofiar przewyż­
szył już osławiony zakręt śmierci pod Skomielną.

Jednocześnie w sposób nieskończenie ślamazarny toczy się 
sprawa uruchomienia miejskiej komunikacji autobusowej 
między Krakowem a Wieliczką. Dwugodzinne przerwy mię­
dzy kursami podmiejskiej kolei, też są swoistym curiosum, 
jeśli zważyć, że to satelitarne miasto, którego granice przy­
legają do Krakowa, liczy już ponad 15 tys. mieszkańców 
i jest ponoć historycznym miejscem narodzin polskiego ru­
chu turystycznego, Mekką wszystkich wycieczek.

Ogólną niemożnością można się tłumaczyć miesiąc, kwar­
tał, powiedzmy nawet rok. Ale nie kilkadziesiąt lat...

Przewodniczący DRN
— Romandr za

Krowo-
Sady

Naczelnik dzielnicy 
drza — Marian Sambor

scenerii 
inaugu- 
Krowo-

Miejsce dla PKZ
Jak potrzebne są i jak od­

powiedzialną prowadzą pracę 
w starym Krakowie Pracow­
nie Konserwacji Zabytków ni­
komu chyba powtarzać nie 
trzeba. Zabytkowa zabudowa 
miasta wymaga pieczołowi­
tego konserwowania, prac re­
nowacyjnych, prowadzenia ba­
dań i gromadzenia dokumen­
tacji.

Tymczasem jednak kra­
kowski oddział Pracowni Kon­
serwacji Zabytków — a jest 
ich w Polsce już 11 — zatrud­
niający 650 ludzi, obejmują­
cy swoim działaniem niemal 
trzy Województwa — krakow­
skie, katowickie i część rze­
szowskiego — pracuje w po­
mieszczeniach rozrzuconych 
po całym mieście, często nie 
przystosowanych do spełnia­
nia takich funkcji.

W związku z planowaną re­
nowacją ulicy Kanoniczej 
wb.dze miasta obiecały pra­
cownikom gmach przy placu 
Wita Stwosza. Adaptacja tego 
pomieszczenia stworzyłaby 
szanse skoncentrowania dzia­
łań. Niestety — radość z o- 
bietnicy długo nie trwała. 
Mijały dni i miesiące, mijają 
nadal — a w gmachu przy 
Wita Stwosza urzędują nadal: 
Krakowski Ośrodek Taneczny 
Federacji Stowarzyszeń i 
Klubów Tanecznych w Pols­
ce, Remontowo-Budowlana U- 
sługowa Spółdzielnia Pracy, 
Towarzystwo Kultury Teatral­
nej Zarząd Wojewódzki, Wy­
pożyczalnia kostiumów, oraz 
Wojewódzki Związek Pszczela­
rzy. Jak długo jeszcze?

Krowo-

niecodziennej 
odbyła się wczorajsza 
racyjna sesja DRN 
drza. W sali Instytutu Obrób­
ki Skrawaniem zamontowano 
bowiem 
telewizji 
że każdy 
obradach 
obejrzeć proponowanych kan­
dydatów. Otworzył tę pierw­
szą w nowej kadencji sesję 
rady, najstarszy wiekiem rad­
ny — Romuald Lange, nato­
miast ceremonię ślubowania 
naprowadziła najmłodsza rad­
na — Joanna Kwiatkowska. 
70 radnych jednomyślnie do­
konało wyboru na przewodni­
czącego DRN, I sekretarza KD 
PZPR — Romana Sadego. Je­
go zastępcami wybrani zosta­
li Tadeusz Ginter, Maria 
Hryniewiecka i Andrzej Szu- 
milas. Radni uchwalili także 
regulamin pracy DRN.

Obecny na inauguracyjnym 
posiedzeniu DRN Krowodrza 
prezydent m. Krakowa — Je­
rzy Pękala zarekomendował 
na stanowisko naczelnika 
dzielnicy dotychczasowego 
przewodniczącego Prezydium1

kamery i monitory 
przemysłowej tak, 

z biorących udział w 
mógł na ekranie

DRN Krowodrza — Mariana 
Sambora. Zastępcami naczel­
nika zostali Sławomir Miel- 
niczek, Tadeusz Salwa i Sta­
nisław Kulpiński.

W inauguracyjnej sesji DRN 
Krowodrza uczestniczyli o- 
prócz 70 radnych również za­
proszeni goście, a wśród nich 
II sekretarz KW PZPR prze­
wodniczący RN m. Krakowa 
— Andrzej Czyż.

Przed nową krowoderską 
radą narodową stoją poważne 
problemy do rozwiązania — 
stwierdził w swym wystąpie­
niu Roman Sady. W tej dziel­
nicy w 3 wyższych uczelniach 
studiuje niemal połowa stu­
dentów naszego miasta, tu 
znajduje się 75 proc, domów 
akademickich. Krowodrza jest 
jednocześnie siedzibą instytu­
tów naukowych i zakładów 
przemysłowych. W tej dziel­
nicy są również największe 
tereny rekreacyjne dla miesz­
kańców naszego miasta, 
poważniejszym wiec 
niem rady jest szybkie 
cowanie nowoczesnego 
zagospodarowania

Dziesięć lat minęło od dnia, 
kiedy z 
Krakowa” 
obwołano budynek 
krakowskich architektów — 
Mister Krakowa. Konkurs 
zainaugurowany i prowadzo­
ny przez red. Teresę Stani­
sławską — naczelną „Echa” 
— ma na celu pobudzanie ini­
cjatywy twórczej 
tćw, pozostawienie 
czesności pamiątki 
pięknej budowli.

Jubileusz samego 
zbiegł się z mniejszymi jubi­
leuszami — po raz trzeci ty­
tuł mister zdobył budynek 
projektowany przez Annę i 
Jerzego Chronowskich. Po 
raz szósty natomiast laurea­
tem zostaje dom zbudowa­
ny przez Kombinat Budownic­
twa Mieszkaniowego w 
we.j Hucie (dawne PBM). 
uroczystym dniu i 
nagród laureatom ( 
„Echa” otrzymali nie 
projektanci, ale także inspek­
torzy nadzoru, kierownicy bu­
dów i mistrzowie, (ban)

inicjatywy „Echa 
po raz pierwszy 

dzieło

PIĄTEK

21
GRUDNIA 
Tomasza

(9—21), PAWILON WYSTAWOWY 
— pl. Szczepański 3 (11—15), ET« 
NOGRAFICZNE: Wolnica 1 (11-»
15) , PODZ. KOŚCIOŁA św. Woj­
ciecha: (9—18), MUZ. MŁ. POLA 
SKI: Tetmajera 28 (11—14), KO«
PALNIA SOLI w Wieliczce (8^i
16) , GALERIA KRZYSZTOFORY J 
Szczepańska 2 — XII Wystawa 
Grupy Krakowskiej (11—18).

(ban)

Przewodniczący DRN Podgó­
rze — Adam Kawalec

Naczelnik dzielnicy Podgórze
— Marian Kulig

Fot. W. Klag

architek- 
po współ- 
w postaci

konkursu

No-
W 

rozdania 
dyplomy 

j tylko

Ferie z filmem

SŁOWACKIEGO (pi. Ducha 1): 
Wyspiański: Wesele — 18, STARY 
(Jagiellońska 1): Bałucki: Dom o- 
twarty (zamkn.) — 19.15, KAME­
RALNY (Boh. Stalingradu 21): 
Kreczmar: Hyde Park — 19.15,
BAGATELA (Karmelicka 6): Mo­
lier: Szkoła żon — 19.30, OPERE­
TKA (Lubicz 48): Hrabina Marlca 
— 19.15, GROTESKA (Skarbowa 
2): Wagant: Co dostaniesz od Mi­
kołaja? — 17, PWST (Warszawska 
5): Młyn — 19.15.

Naj- 
zada- 
opra- 
planu 

dzielnicy.
(wam)

Przemysł zbratany 

z rolnictwem

♦ Adam Kawalec przewodniczącym DRN Podgórze
♦ Marian Kulig rekomendowany na naczelnika

dzielnicy

Młodzież krakowskich szkół 
znów będzie mogła w czasie 
zimowych ferii zapoznać się 
bliżej z wieloma filmami; ki­
no studyjne „Związkowiec” 
organizuje dla niej, wzorem 
lat ubiegłych, przegląd spe­
cjalnych filmów. Filmy mają 
oczywiście charakter przygo­
dowy lub komediowy, jak 
przystało na okres wakacyj­
ny.

Wyświetlane będą następu­
jące pozycje: „Tropiciel śla­
dów” (rumuński, 22. XII — 23. 
XII), „Dzwon admirała” (an­
gielski, 25. XII — 27. XII), 
„Pipi” (szwedzki, 28. XII — 
31. XII), „Zemsta” (polski, 
28. XII — 31. XII) oraz „Żan­
darm się żeni” (francuski, 1. I 
— 6. I. 74 r.).

Warto chyba by tymi pro­
pozycjami zainteresowały się 
również zakłady pracy,- orga­
nizujące wypoczynek dla 
dzieci swoich pracowników.

Tylko autobusem można 
strzejowic. Rozbudowujący 
który liczyć będzie w chwili ukończenia prac 
budowlanych 40 tys. mieszkańców nie posia­
dał do tej pory żadnej innej komunikacji. 
Praktycznie więc krakowianie z Mistrzejowic 
znacznie utrudnione mieli kontaktowanie się 
z centrum miasta, czy innymi dzielnicami. Pi- 
szę — „posiadał”, „mieli” — choć sytuacja ta 
będzie jeszcze trwała przez najbliższy rok — 
bowiem już zaczynają się dla mistrzejowic- 
kiej komunikacji lepsze czasy. Powstaje linia 
tramwajowa.

Generalnym wykonawcą linii tramwajowej

dojechać do Mi- 
się zespół osiedli,

z Bieńczyc do Mistrzejowic jest Przedsiębior­
stwo Robót Inżynieryjnych „Budostal”. Budo­
wa takiej linii, zgodnie z normami i ustale­
niami powinna trwać półtora roku — tym sa­
mym, rozpoczynając w grudniu 1973 r. przed­
siębiorstwo zakończyłoby prace z końcem 
czerwca 1975 r. Biorąc pod uwagę potrzeby 
mieszkańców PRI „Budostal” postanowiło 
znacznie skrócić termin oddania inwestycji.

Wczoraj zobowiązanie kierownictwa i zało­
gi Przedsiębiorstwa zostało podpisane. „Budo­
stal” zdeklarował się w nim przekazać linię 
tramwajową o pół roku wcześniej — w końcu 
roku 1974 r. (ban)

W tej dzielnicy nie naj­
starszy wiekiem radny otwie­
rał sesję i jako pierwszy skła­
dał uroczyste ślubowanie. 
Zygmunt Kłański, przewodni­
czący Dzielnicowego Komitetu 
FJN otrzymał tę zaszczytną 
funkcję z racji najdłuższego 
stażu pracy. Nazwiska ślubu­
jących radnych odczytywała 
natomiast tradycyjnie już 
najmłodsza radna — Władysła­
wa Rybka.

Owacyjnie przyjęli zebrani 
radni kandydaturę Adama 
Kawalca, I sekretarza KD 
PZPR Podgórze na przewod­
niczącego DRN. Przegłosowa­
no także kandydatury jego za­
stępców. Zostali nimi: Euge­
niusz Gwizdek, Roman Przy­
bylski i Władysław Woźniak.

Po powołaniu pięciu sta­
łych komisji Rady wicepre­
zydent miasta Jan Skiba 
przedstawił w imieniu prezy­
denta rekomendowanego na 
stanowisko naczelnika dzielni­
cy Mariana Kuliga. Marian 
Kulig, z wykształcenia archi­
tekt, I sekretarz Komitetu 
Zakładowego PZPR w Ra­
dzie Narodowej m. Krakowa

pełnił do tej pory funkcję 
zastępcy kierownika Wydzia­
łu Urbanistyki i Architektury 
RN m. Krakowa. Równocześ­
nie wiceprezydent podzięko­
wał gorąco dotychczasowemu 
przewodniczącemu 
dium 
dowi 
szedł 
nicy.
przewodniczącego 
mi oklaskami.

Na stanowiska ...zastępców 
naczelnika dzielnicy zostali za­
rekomendowani: Marian Ko­
chanowski, Stanisław Madej­
ski i Stanisław Hołowczak.

Na.' zakończenie sesji głos 
zabrał przewodniczący DRN 
Podgórze Adam Kawalec. Jed­
nym z czołowych problemów 
nowej kadencji Rady tej ro­
botniczej dzielnicy będzie 
prawidłowe wykorzystanie u- 
żytków rolnych. Podgórze — 
po przyłączeniu nowych osie­
dli — ma największy w Kra­
kowie areał uprawnej ziemi i 
może sie stać ogrodniczą bazą 
krakowskiej aglomeracji.

(ban)

Prezy- 
DRN Podgórze Edwar- 
CzechowI, który prze- 
do innej pracy w dziel- 
Sala pożegnała byłego 

burzliwy-

Najbliższe niedziele 

dniami pracy administracji
Dni 24 i 31 grudnia są 

dniami wolnymi od pracy 
we wszystkich wydziałach 
i jednostkach równorzęd­
nych Urzędu m. Krakowa i 
urzędów dzielnicowych. W 
związku z tym zarządze­
niem Prezydenta m. Krako­
wa wydłużony zostaje czas 
pracy w dniach bezpośred­
nio poprzedzających dni 
wolne. I tak w dniu 22 gru­
dnia wydziały i równorzęd­
ne jednostki Urzędu m. 
Krakowa i urzędów dziel­
nicowych czynne będą od 
godz. 8 do 15. Dnia następ­
nego (niedziela) praca trwać 
będzie od 7.45 do 12. 29 
grudnia br. praca w admi­
nistracji miejskiej i dziel­
nicowej odbywać się bedzie 
w godz. 8—15, a w niedzie­
lę 30 grudnia br. w godz. 
7.45—12.

APOLLO: Głos na sprzedaż (wł. 
16 lat) — 10, 12.30, Boy Friend 
(ang. 11 lat) — 15.45, 18, 20.15, DOM 
ŻOŁNIERZA: Prywatna wojna
Murphy’ego (ang. 16 lat) — 15.45, 
KIJÓW: West side story (USA 14 
lat) — 16.30, 19.45, KULTURA:
Autobus odjeżdża 6.20 (poi. 14 
lat) — 15.45, Chłopi s. I 1 II (poi. 

14 lat) — 18, MASKOTKA: Pamię­
tnik szalonej gospodyni (USA 18 
lat) — 11, 13, 15.30, 17.30, 19.30, MI­
KRO: Był sobie łajdak (USA 16 
lat) — 15.30, 18, 20.30, ML. GWAR­
DIA: Spartakus (USA 16 lat) —
14.30, 18. SZTUKA: Sanatorium
pod Klepsydrą (poi. 16 lat) — 10,
12.30, 15.30, 18, 20.30 (seans
zamknięty). UCIECHA: W
pustyni i w pusz-czy cz. I 1 II 
(poi. 7 lat) — 15, 19, UGOREK: 
Żandarm się żeni (fr. 11 lat) —
17, 19, TĘCZA: nieczynne, WAN­
DA: Kaprysy Marii (fr. 11 lat) — 
10, 12, Odstrzał (USA 16 lat) —
15.45, 18, 20.15, WARSZAWA: W
kręgu zła (fr. 16 lat) — 15.30, 18,
20.30, WIEDZA: nieczynne, WI­
SŁA: Opowieść do poduszki (USA 
16 lat) — 13.15, 18, 20, Jeźdźcy 
(USA 16 lat) — 11, 15.45, WOL­
NOŚĆ: Kłute (USA 18 lat) —
13.45, 18, 20.15, WRZOS: Mężczy­
zna który mi się podoba (fr. 16 
lat) — 15.45, 18, 20, ZUCH: Mał­
żonkowie roku II (rum. 16 lat) — 
15, 17, 19, KDF ZWIĄZKOWIEC: 
Tropiciel śladów (rum. 11 lat) —
15.45, Miłość i jazz (szw. 14 lat) —
18, 20.15.

KINA W NOWEJ HUCIE:
ŚWIT D. SALA: Komandosi 

(Wł.-NRF 16 lat) — 15.45, 18, 20.15, 
ŚWIT M. SALA: Mały wielki 
człowiek (USA 16 lat) — 16, 19, 
ŚWIATOWID D. SALA: Szpieg
Szoguna (jap. 18 lat) — 15.45, 18,
20.15, ŚWIATOWID M. SALA: Zni­
kający punkt (USA 18 lat) — 15,
17.15, 19.30, SFINKS: Złota wdów­
ka (fr. 18 lat) — 16.

ZOO (Las Wolski): codziennie 
od godz. 9 do zmroku.

PROGRAJVI 1
12.30 Koncert życzeń. 12.50 Piosen­

ki. 13.20 Rolniczy kwadrans. 13.35 
Muz. 14.00 Alert dla biosfery. 14.05 
Przeboje. 14.30 Sport to zdrowie;
14.35 Z nagrań E. Spyrki. 15.00 
Wiad 15.05 Ballady na głosy i instr.'
15.30 Międzynarod. turniej hok. o 
Puchar Izwiestil w Moskwie — 
transm. III tercji meczu Polska — 
Finlandia. 16.10 Pol. muz. rozrywk.
16.30 Studio Mł.: „Pierwszy dzień 
ferii — fel. 16.35 Płyty — Ameryka 
Południowa. 17.00 Studio M.: Ra- 
dio-kurier. 17.15 Rytmostop. 17.50 
Z księgarskiej lady. 18.05 WiZoł- 
nierskiej pieśni. 18.30 Biuro Listów 
odpowiada. 18.40 Muz. i Aktualn.’ 
19.10 Międzynarod. turniej hokej.' 
o Puchar Izwiestii w Moskwie — 
transm. III tercji meczu ZSRR — 
Czechosłowacja. 19.45 Melpomena 
przy ul Karowej. 20.00 Wlad. 20.15 
Spotkania jazz. 20.50 Kronika 
sport. 21.00 Recital wieczoru 
Andy Williams. 21.25 Aktualn. kult;
21.30 Muz. 22.00 Wiad. 22.05 Plakat 
reki. 22.33 Muz. 23.00 Wiad. 23.10 
Korespond. z zagr. 23.15 Muz. 24.00 
Wiad. 0.05—3.00 Tr. ze Szczecina,

. i
PROGRAM II

5.35 Posłuchaj i przemyśl. 5.45 
Aud. dla wsi. 6.10 Kalendarz Ra­
diowy. 6.15 23 lekcja jęz. ros. 6.30 
Wiad. 6.35 Komentarz dnia. 6.40 
Muz. 6.50 Gimn. 7.00 Progn. pog.’ 
7.01 Tr. z Rzeszowa. 7.30 Wiad.'
7.35 Zmiana skali. 7.45 Muz. 8.25 
Progn. pog. 8.30 Wlad. 8.35 Studio 
Mł.: „My-73” — magazyn. Fede­
racji SZMP. 8.45 Góralska muzy« 
ka. 9.00 Dla kl. V biologia: „Uwa- 
wa! Wysokie napięcie”! 9.20 Pio­
senki. 9.40 Dla przedszkoli: „Cała 
w strusie 1 pawie”. 10.00 Pisarz 1 
książka — o twórcz. P. White’a.'
10.30 Muz. operowa, 11.00 Dla kl.’ 
IV lic. „Organizacja pracy a pla­
nowanie”. 11.20 Duet gitar klasy­
cznych — Albert—Strobel. 11.30 
Wiad. 11.35 Postęp w gospod. dom.' 
11.55 Kom. o st. wód. 12.05 Aud.’ 
dla młodzieży. 12.20 Najnowsze 
nagr. Zesp. Ork, i Chóru PR t 
TV w Krakowie. 12.40 „Unikat 73 
i inne wystawy”. 12.50 Radio- 
reklama. 13.00 Dla kl. IV lic.’ 
„Przewróć stronę historii” — 1 
udziałem płk dr E. Kozłowskiego« 
płk dr T. Petersona, dr P. Stawe- 
ckiego. 13.20 Gra Zespół „Grająca 
tabakierka”. 13.30 Wiad. 13.35 „Mo­
je psy” — gaw. 14.00 Więcej, le­
piej, taniej. 14.15 Tu Radio Mo­
skwa. 14.35 Śpiewające drzewo — 
rep. 15.00 Program dla dziewcząt 
i chłopców. 15.40 Amatorskie’ ze-
społy przed mikrofonem. 16.00 Al­
fa i Omega. 16.15 Tr. z Rzeszowa.’
17.00 Progr. aktualn. 17.20 Koncert 
życzeń. 18.05 W rytmie sport. 18.20
Dziennik krak. 18.30 Echa dnia;
18.40 Antena nowatorów. 19.00 
Studio Mł.: „Twój reportaż na 
antenie”. 19.15 24 lekcja jęz. ang; 
19.30 Transm. konc. symf. Dysk.' 
lit. (w przerwie). 21.30 Z kraju 1 
ze świata. 21.50 Wiad. sport. 21.55 
Zespół „The Dave Brubeck Quar­
tet”. 22.00 Studio Mł.: Mag. stud.’ 
23.00 Nowa muzyka naszych przy­
jaciół. 23.30 Wiad. 23.40 Z muzyki 
dawnej.

Wystawa prac

uczniów Zabawa w Zabawie

WIELICZKA — Górnik: Dziewi­
ca i Cygan.

SKAWINA — Junak: Viva Tepe- 
pa, Hutnik: Spalony las.

CHIRURGICZNY: Prądnicka 80, 
CHIRURGIA DZIEC.: Prądnicka 
35, LARYNGOLOGICZNY: Koper­
nika 23, OKULISTYCZNY: Koper­
nika 38, NEUROLOGICZNY: Bo­
taniczna 3, UROLOGICZNY: Grze­
górzecka 18.

INFORMACJA SL. ZDROWIA: 
552-06, TELEFON ZAUFANIA: 
377-55 (godz. 17—22), MŁODZ. TE­
LEFON ZAUFANIA: 611-42 (15—17 
z wyj. niedziel), INFORMACJA O 
USŁUGACH: 585-88, 228-56, PORA­
DNIA d.s. wychowania seksual­
nego młodzieży 357-66 (godz. 15— 
17), TELEFON ZAUFANIA MO: 
216-41.

Na UKF 68.75 MHz — z Kr. (lok.J
16.15 Piosenki franc.- 16.50 Minia­

tury instrum. i wokalne.

telewizja]
nnJ

Książki

w mikrofilmach

Ogromną i zasłużoną popu­
larnością cieszy się Bibliote­
ka Jagiellońska. Codziennie 
setki osób korzystają z jej 
bogatych zbiorów. Przychodzą 
tu zwłaszcza studenci, pra­
cownicy naukowi.

Biblioteka Jagiellońska ma 
ponad 1,7 min 
rozmieszczonych 
trach gmachu bibliotecznego. 
Rokrocznie zbiory ulegają po­
większeniu. Powstaje więc 
problem przechowywania ksią­
żek.

Plany rozbudowy bibliote­
ki przewidują budowę nowe­
go gmachu w najbliższej 
przyszłości, ale na razie trze­
ba jakoś problemowi zaradzić. 
Wzorem innych, wielkich bi­
bliotek na świecie, zaczyna 
się już od kilku lat przecho­
wywać książki w mikrofil­
mach, które są o tyle wygod­
niejsze, że zabierają bardzo 
mało miejsca. Metoda ta nie 
jest obecnie stosowana na 
większą skalę, ale kto wie, 
czy za kilka lat ‘przy tak o- 
gromnym wzroście wydaw­
nictw nie trzeba będzie z niej 
korzystać. Oczywiście w wy­
padku, gdy w najbliższej 
przyszłości nie znajdziemy ja­
kiegoś innego, doskonalszego 
sposobu przechowywania ksią­
żek. (jb)

woluminów
na 8 pię-

Wieczory Wawelskie
w impasie

Ostatni „Wieczór 
ski” skłania mnie do 
rżenia wielokrotnie już for­
mułowanego na tych łamach 
postulatu. Nie ma powodu o- 
wijać w bawełnę prawdy, że 
ta znana, charakterystyczna 
dla Krakowa impreza znaj­
duje się w poważnym impa­
sie. I nawet kilka bardziej 
udanych artystycznie progra­
mów nie będzie w stanie od­
wrócić takiego biegu sprawy, 
jeśli nadal Wieczorom Wa­
welskim będzie brakowało ja­
kiejś przewodniej idei, kon­
cepcji programowej. Myślę tu 
o powiązaniu muzyki ze sło­
wem czy z częścią literacką, 
o wzajemnej ich korespon­
dencji, o próbie ukazania zja­
wisk charakterystycznych dla 
sztuki konkretnego okresu hi­
storycznego. Dotychczas orga­
nizatorzy serwują nam przy­
padkową składankę, przy 
czym kryterium doboru jest 
tzw. nazwisko. Jak zawodne 
to kryterium, przekonaliśmy 
się ostatnio i to nie tylko na 
podstawie drugiej, słownej 
części programu, o czym o- 
bok. Nawiasem mówiąc, złud-

Wawel- 
pówtó-

ne jest przekonanie, że zna­
komity plastyk, reżyser czy 
aktor jest siłą rzeczy bardzo 
oryginalny w swoich przemy­
śleniach, we własnym świato­
poglądzie artystycznym. Sztu­
ka jest bardzo często bardziej 
sferą intuicji niż intelektu.

Muzyczną część wieczoru 
wypełnił występ altowiolisty 
Stefana Kamasa oraz piani­
sty Macieja Paderewskiego. 
Zaprezentowali oni dwie so­
naty na altówkę i fortepian 
Brahmsa — f-moll oraz Es- 
dur op. 120. Trzeba powie­
dzieć otwarcie, iż program 
ten przerósł możliwości wy­
konawców- Muzyka Brahmsa 
wymaga perfekcji instrumen­
talnej, a przy tym umiarko­
wania i spokoju w sferze in­
terpretacji. Fraza melodyczna 
nie może być nerwowa, po­
rwana i manieryczna w swym 
rysunku. Fortepian ma do 
spełnienia nie mniej ważną 
jak altówka rolę, jego partia 
nie może być pokaleczona, 
grana nieprecyzyjnie. Tym 
podstawowym wymaganiom 
obaj muzycy nie sprostali.

Leszek Polony

Od 16-tego czynna jest w sa­
lach VI LO przy ul. Skałecz- 
nej wystawa prac uczniów ze 
szkół średnich różnych miast 
Polski a przygotowanych na I 
Zjazd Szkół im. Adama Mickie­
wicza jaki odbył się w Krako­
wie.

Przy okazji prostujemy naz­
wisko jednego z nagrodzonych 
— to Wojciech Szpineter uzys­
kał wysokie wyróżnienie za 
swą pracę, a nie jak mylnie 
podaliśmy W. Szpindler. (ag)

Cieszą się mieszkańcy Za­
bawy koło Wieliczki, jak 
wszyscy inni, z elektryczności. 
Truizmem byłoby mówić o 
jej zaletach. Nie ma tu już 
domu, w którym nie działały­
by telewizory, pralki, lodów­
ki, oraz inny sprzęt gospo­
darstwa domowego.

Od dłuższego czasu 
tak dziwnie się zdarza, 
sobotę gaśnie światło, a
z tym mieszkańcy wyłączają 
telewizory, lodówki itp. W 
Wieliczce, gdzie jest podsta-

jakoś 
że w 
wraz

cja transformatorowa, podob­
no nie ma dyżuru. Zakład 
Energetyczny naprawia uster­
ki dopiero po poniedziałko­
wych interwencjach. I tak od 
miesięcy. Proszą więc miesz­
kańcy Zabawy o elektrycz­
ność w okresie świątecznym, 
aby nie musieli siedzieć przez 
kilka dni w mroku,

A swoją drogą, Zakład E- 
nergetyczny winien coś z tym 
zrobić, aby raz na zawsze 
skończyć z tą zabawą w Za­
bawie. (ep)

PROGRAM I
10.00 Prom — film poi. 11.10—

12.45 Przerwa. 12.45 Techn. Roln. 
Jęz. poi. (lekcja 26). 13.25 Techn. 
Roln. Hodowla zwierząt (lekcja 
22). 13.55 Transm. z meczu hokeja 
na lodzie Finlandia — Polska 
(kol.) 16.25 Program dnia. 16.30 
Dziennik (kol.). 16.40 Dla dzieci:
Pora na Telesfora. 17.20 Nie tylko 
dla pań. 17.45 Tygodnik Informa­
cyjny Młodych. 18.05 Dla młodz. 
„Dwie szkoły” — telekonkurs. 
18.25 Kronika (Kr) 18.45 Konsylium

POGOTOWIE

Siemiradzkiego 1, wypadki tel. 09
zachorowania i przewozy 380-50
al. Pokoju 209-01, 205-71
Podgórze 625-50, 657-57
Nowa Huta 422-22, 417-70

Floriańska 15, Rakowicka 12, Ba­
torego 1, Waryńskiego 24, Kościu­
szki 18, pl. Boh. Getta 11 (tlen), 
Bronowicka 73 — pawilon, N. Hu­
ta: Andrzeja Struga 36 (tlen), os. 
Kazimierzowskie bl. 30.

Środowy występ Józefa 
Szajny, świetnego i kontro­
wersyjnego scenografa, dy­
rektora teatru, malarza, gra­
fika, reżysera przyniósł wy­
powiedź tyleż obszerną, co 
dość niejasną. Spróbujemy to 
sprowadzić do kilku tez. Ar­
tysta — zdaniem Szajny — 
w obronie człowieka przed 
komputeryzacją, unifikacją, 
niwelowaniem odrębności psy­
chicznych, powinien stać się 
agresorem. Sztuka jest w o- 
góle rzeczą dość mętną i w 
świecie współczesnym wyma­
ga wyraźnego określenia za­
dań odnoszących się głównie 
do stanu posiadania człowie­
ka. Artysta mówił to na Wie­
czorze Wawelskim, na zaple­
czu miał m. in. arras przed­
stawiający budowę arki, któ­
rą to budową kierował biblij­
ny Noe. Kiedy się słucha słów 
Szajny o jego umiłowaniu do 
kreowania sytuacji artystycz­
nych, przezwyciężania oporu 
materii, zewnętrznych trudno-

ści z kształtowaniem tej ma­
terii — nie sposób zapomnieć 
o tym, że artyści komponują­
cy ten arras przyjmowali kon­
wencję tworzywa, nitki weł­
nianej, złotej, przezwyciężali 
niejako naturalne właściwości 
tej materii i dali obraz dy­
namiczny. Sam Noe wskazu­
jący ręką szkielet drewniany 
arki stał się tutaj jak gdy­
by symbolem działania ro­
zumnego, służącego konkret­
nemu celowi ’ budowy. Z le­
wej górnej strony arrasu ar­
tysta umieścił wizerunek... 
sroki. Słudzy, rodzina Noego 
przesuwają, obrabiają belkę; 
w tej kompozycji figuralnej, 
pełnej ruchu, barwy, nawet 
światła — sprawa programu 
wypowiedzi artystycznej jest 
jasna. Przez wieki dociera do 
nas. Niestety oddzieleni tylko 
słupem powietrza od naszego 
rozmówcy, nie mogliśmy jego 
słowom przydać waloru wy­
kładu jasnego. Szajna mani- 
f stuje się na scenie lepiej —

przyjmując wszystkie jego 
pomysły scenograficzne od o- 
kresu krakowskiego do sensa­
cyjnej ,,Repliki” w Warsza­
wie, gdzie, opuściwszy Kra­
ków, rezyduje teraz ku chwa­
le polskiej sztuki awangardo­
wej — niż w wypowiedziach 
teoretycznych. Instynktownie 
chyba sięga po czystsze po­
mysły inscenizacyjne, niż wy­
powiedzi pełne impresji, pro­
pozycji, burzenia tych 
zycji, powrotu do raz 
conych mniemań itd.,

Sytuacja dojrzała do 
wienia kwestii jasno:
czory Wawelskie muszą oży­
wić swój program, muszą od­
naleźć nową formułę, która 
wypełniłaby najpiękniejsze 
polskie wnętrze pałacowe tre­
ścią godną sztuki uznanej, 
doprawdy manifestującej się 
na najwyższym poziomie.

propo- 
odrzu- 
itd.

posta­
wie-

WAWEL: Komnaty (12—18), Zbro­
jownia (12—18), SUKIENNICE: (10 
—16), SZOLAYSKICH: pl. Szcze­
pański 9 (10—16), CZARTORYS­
KICH: Jana 19 (10—16), DOM
MATEJKI: Floriańska 41 (12—18),
NOWY GMACH: al. 3 Maja 1 (10 
—16), HISTORYCZNE: Jana 12 
(9—15), Rynek Gł. 35 (9—15), Szpi­
talna 21 (9—15), Franciszkańska 4
(9—15), WIEŻA RATUSZOWA: 
(3.30—14.30), ARCHEOLOGICZNE: 
Poselska 3 (10—14), PRZYRODNI­
CZE: Sławkowska 17 (10—13).
MUZ. LENINA: Topolowa 5 (9— 
18), KTF: Boh. Stalingradu 13

(cz. I). 19.20 Dobranoc. 19.30 Dzien­
nik (kol.) 20.15 „Szajba” — reci­
tal W. Młynarskiego (Kr). 20.45 Pa­
norama — tyg. public. 21.25 Spr. 
z meczu hokeja na lodzie Związek 
Radziecki — Czechosłowacja (kol.). 
22.45 Konsylium (cz. II). 23.00 
Dziennik (kol.). 23.15 Wiad. sport. 
23.20 Program na sobotę.

PROGRAM II
17.05 Program dnia. 17.10 Milita­

ria, Obronność, Nowoczesność. 
17.40 Piosenki przyjaciół — progr. 
rozrywk. TV CSRS. 18.40 „Portret 
artysty” — progr. oświat. TV Wę­
gry. 19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik 
(kol.). 20.15 25-lecie Filharmonii
Szczecińskiej. 21.15 24 godziny
(kol.). 21.25 Studio Współczesne
TV — Dżordże Lebovlć „Lalka z 
łóżka nr 21”. 22.15 Jęz. ros. powt. 
lekcji 10. 22.45 Program na sobotę.

WPADKI | 
jl KRAKSY |

• 65-letnia Józefa Zębala 
(zam. Szczodrkowice 110) potrą­
cona przez samochód u zbiegu 
al. Słowackiego i ul. Śląskiej 
doznała ogólnych obrażeń.
• Na przejściu dla pieszych 

na ul. Wadowickiej samochód 
potrącił 61-letniego Józefa Ru- 
chałę (zam. ul. Boh. Stalingra­
du 6), który doznał poważnych 
obrażeń i w ciężkim stanie 
przewieziony został do szpitala.
• Przebiegająca przez jezdnię 

ul. 18 Stycznia 16-letnia Maria 
Tyrcha (zam. Czapkowice 78) 
wpadła pod samochód i dozna­
ła ogólnych obrażeń, (p)

Olgierd Jędrzejczyk

PUNKTY „ORBISU” 
CZYNNE W NIEDZIELĘ!

Krakowski „Orbis” poinfor­
mował nas, że kasy w Rynku 
Głównym 41, przy ul. Jana 2. 
ul. Marka 25 oraz w Nowej Hu­

cie (os. Centralne) czynne będą 
w najbliższą niedzielę 23 bm. w 
godzinach od 8 do 14. Nato­
miast w niedzielę 24 grudnia 
br. wszystkie kasy „Orbisu” bę­
dą zamknięte, (s)
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